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CENA 5 0 . - zt

Morski Przegląd 
Gospodarczy

ORGAN G O SPO DARCZY POLSKIEGO WYBRZEŻA
Nr 1(32) GJańsL/GJynia, styczeń 1949 r. RoL IV
Bolesław Polkowski

Zespół portoiuy Gdańsk/Gdynia uj roku 1948
O B R O T Y  P O R T O W E

W yra ze m  w y n ik ó w  p ra c y  
zespołu po rtow ego  G D  są o- 
b ro ty  to w a ro w e  w  h a n d lu  za
g ran icznym .

O g ó ln y  o b ró t to w a ro w y  
G dańska i  G d y n i w y n o s i —  
12.731 tys . ton . S tanow i to 
da lszy, ba rdzo  p o w a żn y  po 
stęp, św iadczący o ro z w o ju  i 
znaczen iu  gospodarczym  ze
spo łu  po rto w e g o  G D .

R o k  1947, k tó r y  uw ażać na 
le ży  za p ie rw s z y  ro k  n o rm a l
n e j p ra c y  p o r to w e j po w o j 
n ie, w y k a z a ł się ob ro tem  — 
9.690 tys . ton. O b ró t 1948 ro 
k u  je s t o 3 m il ia rd y  ton  w ię k 
szy, co s tanow i 31%.

Jeże li c a ły  o b ró t ro z b ije m y  
na w y w ó z  i  p rz y w ó z  o trz y 
m am y d la  w y w o z u  —  10.205 
tys . ton , d la  p rz y w o z u  2.526 
tys. ton.

S tosunek p om iędzy  w ie lk o 
ścią w y w o z u  i  p rz y w o z u  w y 
n ik a  z k o n s tru k c ji w a n d lu  za
g ran icznego P o lsk i w  ogóle, a 
przez p o r ty  w  szczególności, 
je ż e li chodz i o stronę  ilo ś c io 
wą to w a ró w .

W  p o ró w n a n iu  do ro k u  1947 
w y w ó z  w z ró s ł o 48%, t j .  z 
6.893 tys . ton  na 10.205 tys. 
ton.

P rze c iw n e  z ja w is k o  obser
w u je m y  w  odn ies ie n iu  do 
p rzyw o zu , k tó r y  zm a la ł w  
s w o je j ilo śc i z 2.797 tys . to n  
w  1947 r. do 2.526 tys, to n  w  
1948 r. c z y li o 10%,

In te re su ją co  p rze d s ta w ia  się 
u k ła d  d ro b n ic y  i  to w a ró w  
m asow ych w  ob ro tach  p o r to 
w ych . O gó łem  b io rą c  d ro b n i
ca s tanow i 1.244 tys. ton, c zy 
l i  b lis k o  10% ogólnego o b ro 
tu.

W w y w o z ie  je d n a k  d ro b n i
ca z a jm u je  za ledw ie  7%  o- 
b ro tu , w  p rz y w o z ie  na tom ias t 
23%.

B ezw zględne lic z b y , d o ty 
czące d ro b n ic y  w  w y w o z ie  i 
p rz y w o z ie  są ra cze j zb liżone  
do siebie. W w y w o z ie  1948 r. 
m ie liś m y  d ro b n ic y  665 tys . t., 
w  p rz y w o z ie  —  579 tys . ton. 
R óżnice za tym  w ie lk o ś c i w y 
w ozu, a p rz y w o z u  pozosta ją  
p cd  w p ły w e m  ilo ś c i to w a ró w  
m asow ych, gdzie  g łów ną  ro lę  
o d g ry w a  w ęg ie l.

M asowe to w a ry  w y w o z u  (w 
tys iącach  ton) p rz e d s ta w ia ją
się następu jąco :

w ę g ie l i koks 8897
w ę g ie l b u n k ro w y 440
zboże 100
d rew no 105

O gó łem  masowe 9540

N a d ro b n icę  sk łada się d łu -
ga lista, to w a ró w , z k tó ry c h
w y m ie n im y  n a jw a żn ie js ze ; —- 
poda ją c  3vagę w  tys iącach  ton

cem ent 166
c u k ie r 155
sól 30
soda 16
b ie l cyn ko w a 9
w y ro b y  m eta low e 99

d ru t 13
z ie m n ia k i 22
ja ja  p ta c tw a 9
in n e  to w a ry 129

ogółem  d ro b n ica 665

Przechodząc do p rzyw o zu ,
zes taw iam y to w a ry  masowe,
b io rą c  w  tys iącach  to n :

ru d y , p i r y t y 1451
fo s fo ry ty , a p a ty ty 149
zboże 183
ropa  i p rod . des ty l.
ro p y 133

d rew no 31

ogółem  m asowo 1947

L is ta  n a jw a ż n ie js z y c h  to-
w a ró w  d ro b n ic o w y c h  w p rz y -
w oz ie  p rz e d s ta w ia ją  się w  ty -
siącach ton  ja k  nas tępu je :

żużle  Thom asa 80
sa le tra  i azo tn iak 10
ko p ra 42
nasiona o le iste 5
baw e łna 85
w e łn a 28
ju ta 8
s k ó ry  surow e 19
ce lu loza 45
p a p ie r i  m a k u la tu ra 9
m eta le  i  w y ro b y  m et. 45
m aszyny, na rzędz ia  o- 

raz sprzęt e le k tro 
te ch n iczn y  23

p o ja z d y  m echniczne 18
r v b y  św ieże 7
śledzie  23
inne  to w a ry  132

ogółem  d ro b n ica 579



Poza ty m  p rz y w ie z io n o  —  
8038 sz tuk  z w ie rz ą t żyw ych , 
w  ty m  7453 k o n i.

T R A N Z Y T
T ra n z y t o d g ry w a  pow ażną 

ro lę  w  zespole p o r to w y m  G D . 
Zaplecze p o rto w e  sięga poza 
Polskę, p rzede w s z y s tk im  do 
C zechos łow a c ji, m a ją ce j in te 
res w  tym , żeby  w  h a n d lu  za
m o rs k im  k o rzys ta ć  z p o rtó w  
p o lsk ich . N astępn ie  do dalsze
go ju ż  zaplecza należą k ra je  
basenu n addu na jsk iego . T ra n 
z y t p rzez  p o r ty  z ty c h  k ra 
jó w  i  do n ich  będąc jeszcze 
w  s tad ium  p o czą tko w ym , jes t 
ba rdzo  n ieznaczny.

O gó lna  c y fra  tra n z y tu  m ie 
rz y  się 874 tys. ton. Sum y, do 
tyczące tra n z y tu  są ju ż  w y l i 
czone do danych  o gó lnych  o- 
b ro tu  p o rtó w .

T ra n z y t w  k ie ru n k u  z lądu  
na m orze, t j .  e k s p o rto w y  w y 
nosi 6 Otys. ton, w  k ie ru n k u  
p rz e c iw n y m  — 814 tys . ton. 
G łó w n y m i p o z y c ja m i je s t r u 
da i  baw e łna ,

W  o g ó ln ym  ob roc ie  p o rto 
w y m  tra n z y t s ta n o w i 7°/o, w  
w y w o z ie  za ledw ie  0,6%, zato 
w  p rz y w o z ie  b lis k o  33%.

T e ry to r ia ln y  p o d z ia ł t ra n 
z y tu  tia  G dańsk i  G d y n ię  da 
je  l ic z b y  zb liżone  do s ieb ie : 
G dańsk 490 tys . ton, G d y n ia  
384 tys . ton.

W  p o ró w n a n iu  do ro k u  47 
tra n z y t w zrós ł, w  ro k u  1947 
w y n o s ił b ow iem  781 ty s ię c y  
ton.

R O L A  K A Ż D E G O  
Z O B SZA R Ó W  P O R T O W Y C H

A c z k o lw ie k  G dańsk i  G d y 
n ia  s tanow ią  je d e n  zespół p o r 
to w y , in te re s u ją c y m  je s t 
p rze d s ta w ie n ie  osobno o b ro 
tó w  poszczegó lnych obszarów  
p o rto w y c h  G dańska i  G d yn i.

O b ró t o g ó ln y  ro z k ła d a  się 
na G dańsk i G d y n ię  p ra w ie  
ró w n o m ie rn ie  co do ilo śc i to 
w a ró w , z n ieznaczną p rze w a 
gą G dańska w  s tosunku  52 
do 48.

O b y d w a  k ie ru n k i o b ro tu  
tow arow ego , t j .  w y w ó z  i  p rz y  
w óz ro z k ła d a ją  się na G dańsk 
i G d y n ię  p ra w ie  zu pe łn ie  w  
w y m ie n io n y m  stosunku.

O czyw iśc ie  k a ż d y  z obsza
ró w  p o rto w y c h , ja k  ró w n ie ż

i poszczególne baseny i  nad
brzeża  w  po rta ch  m a ją  swo
ją  da leko  idącą spec ja lizac ję . 
O g ó ln ie  rzecz b io rąc , w ię k 
szość d ro b n ic y , za rów no  w  
p rz y w o z ie  ja k  i w  w y w o z ie  
p rzechodz i p rzez  G dyn ię , —  
podczas g d y  ilo ść  to w a ró w  
m asow ych, w y w ie z io n y c h  i  
p rz y w ie z io n y c h  je s t w iększa  
w  G dańsku. Zagadn ien ie  spe
c ja l iz a c j i  p o rtó w  je s t naogó ł 
znane, a p rzeds taw ien ie  w y n i
k ó w  w ro k u  1948 w ym a g a ło 
b y  spec ja lnego opracow an ia .

R U C H  S T A T K Ó W
R ów no leg le  ze w zrostem  o- 

b ro tó w  to w a ro w y c h  zespołu 
po rtow ego  G D  n a le ży  zano
tow ać w zm ożony  ru ch  s ta t
ków .

W  ro k u  1948 weszło 5.617 
s ta tk ó w  do obu p o rtó w , re 
p re ze n tu ją c  5.824 tys. ton  re 
ges trow ych  ne tto . W  p o ró w 
n a n iu  do ro k u  1947, k ie d y  do 
p o rtu  weszło 4.358 s ta tkó w  o 
tonażu  4.488 tys. N R T , w z ro s t 
w y n o s i 30%.

R o z b ija ją c  o b ró t s ta tkó w  
na p o r ty , s tw ie rd za m y , że do 
G dańska w esz ło  2.631 s ta tkó w  
o po jem nośc i 2.685 N R T , do 
G d y n i zaś weszło  2.986 s ta t
k ó w  o po jem nośc i 3.139 N R T .

W  p rz y b liż e n iu  ta ka  sama 
ilość s ta tkó w  opuśc iła  p o r ty .

N a jc ie ka w szym  je d n a k  m o
m entem  w  ru ch u  s ta tkó w  n ie 
w ą tp liw ie  je s t ich  bandera. 
N a p ie rw s z y m  m ie js c u  — 
(u w zg lę d n ia ją c  sumę tonażu  
s ta tkó w  w  obu po rtach ) f ig u 
ru je  bande ra  szwedzka, pod 
k tó rą  weszło  1.962 s ta tk i o 
tonażu  1.183 tys. N R T , co sta
n o w i 21% ogólnego tonażu 
s ta tkó w  na w e jśc iu .

B ezpośredn io  na d ru g im  
m ie jscu  w y s tę p u je  bandera  
duńska  —  1.168 s ta tkó w  o to 
nażu 1.147 tys . N R T, t j .  20%.

Bandera polska w  r. 1948 
w ysu n ę ła  się na 3 m ie jsce . — 
W eszło 613 s ta tkó w  —  821 tys. 
N R T , t j .  13% ogólnego tona 
żu na w e jśc iu .

N a da lszym  m ie jscu  je s t 
bande ra  fiń ska  — 680 s ta tkó w  
—  665 tys . N R T  —  11%.

B andera  ra d z ie cka  —  273 
s ta tk i —  458 tys . N R T  —  8%.

B andera  n o rw eska  —  414 
s ta tk ó w  —  441 tys . N R T  —  8 
procent.

B andera  U S A  —  63 s ta tk i — 
279 tys. N R T  —  5%.

B andera  ang ie lska  —  129 
s ta tk ó w  —  186 tys . N R T  — 
3%.

B andera  w ło ska  —  44 s ta t
k i  —- 161 tys. N R T  — 3%.

B andera  panam ska —  42 
s ta tk i —  121 tys . N R T  —  2%.

Pozostałe b a n d e ry  —  a rgen 
tyńska , b u łga rska , francuska , 
grecka, ho lenderska , is la n d z 
ka, ju g o s ło w ia ń ska , k a n a d y j
ska n iem iecka , szw a jca rska , 
b e lg ijs k a , tu recka , h o ndu ra - 
ska, w  sum ie re p re z e n tu ją  
6%  ogólnego tonażu s ta tkó w  
na w e jśc iu .

P O R T
1 JE G O  U R Z Ą D Z E N IA

Kosztem  przesz ło  2 m il ia r 
dów  z ło ty c h  w  ro k u  1948 p ro 
w adzone b y ły  ro b o ty  in w e 
s ty c y jn e  na te re n ie  zespołu 
po rtow ego  G dańsk - G d yn ia , 
k tó re  w  re zu lta c ie  p o w ię k s z y 
ł y  zdolność p rzepus tow ą  obu 
p o rtó w .

Z a in te resow a n i ob ro tam i 
p o r to w y m i zn a jd ą  tu  k i lk a  
n a jb a rd z ie j c h a ra k te ry s ty c z 
nych  danych, do tyczących  i- 
lośc i pods taw o w ych  e lem en
tó w  zagospodarow an ia  po rtu .

O gó lna  d ługość n ab rzeży  w  
G dańsku  i  G d y n i w y n o s i —
23.000 m, z tego w  G dańsku
14.000 m., w  G d y n i 9.000 m. 
N ie  w szys tk ie  is tn ie ją c e  na 
brzeża z n a jd u ją  się obecnie w  
e k s p lo a ta c ji ze w zg lę d u  na to, 
że n ie k tó re  części p o rtu , szcze 
g o ln ie  w  G dańsku, n ie  są je 
szcze doprow adzone do stanu 
używ a lnośc i. Z tego też w zg lę 
du, w a żn ie jszą  je s t d ługość 
na b rze ży  w  e ksp lo a ta c ji, w y 
nosząca 12.800 m. z tego w  
G dańsku  6.300 m. i  w  G d y n i
6,500 m.

U rządzeń  p rz e ła d u n ko w ych
na dzień  1 s tyczn ia  1949 ro k u  
w  zespole p o r to w y m  b y ło  112, 
w  ty m  w  G dańsku  —  50 i  w  
G d y n i 62.

M a m y  następu jące  ty p y  u- 
rządzeń p rz e ła d u n k o w y c h :

Taśm owce —  5 szt. z tego 
3 w  G dańsku  —  2 w  G d yn i.

D ź w ig i m ostowe —  5 szt. z 
tego 3 w  G dańsku, 2 w  G d y 
n i.
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D źw ig ó w  ogó łem  100 w obu 
portach .

E le w a to r zbożow y, p ły w a 
ją c y  —  1 w  G dańsku.

B u n k ro w ie c  —  1 w  G d yn i.

D z ies ięć  z p o w y ż e j w y m ie 
n ionych  u rządzeń  p rz e ła d u n 
k o w y c h  z n a jd o w a ło  się obec
n ie  w  rem oncie.

N a le ży  s tw ie rd z ić , że l ic z 
ba d źw ig ó w  w  zespole p o r to 
w y m  G D . je s t w y ra ź n ie  n ie 
dostateczna. D ź w ig i p ra c u ją  
ponad norm ę. Z w iększen ie  i lo 
ści d źw ig ó w  je s t p rz e w id z ia 
ne za rów no  w  ro k u  1949, ja k  
i w  p la n ie  6 -le tn im . O b o k  re 
m on tów  k a p ita ln y c h , in s ta la 
c j i  n o w ych  urządzeń  p rz e ła 
d u n ko w ych , —  n a jw a żn ie js zą  
je s t sp raw a ich  m o d e rn iza c ji.

M agazyny portowe w  zes
po le  G D  m ie rzą  się ogó lną po 
w ie rzch n ią  262.000 m. k w . —  
O gó łem  je s t 70 m agazynów  i  
b u d y n k ó w  do sk ła d o w a n ia  (z 
tym , że n ie k tó re  zespo ły  m a
ły c h  szop i  b u d y n k ó w  p o li
czono ja k o  je d e n  o b ie k t).

H a n g a ry  m a n ip u la c y jn e  są 
p rze d m io te m  na jw iększeg o  
za in te resow a n ia  ze s tro n y  ,,to- 
w o ru “ . Będąc m agazynam i I  
l in i i ,  o d g ry w a ją  one p ie rw 
szorzędną ro lę  p rz y  p rz e ła 
d u n k u  to w a ró w .

O gó lna  p o w ie rzch n ia  35 
hanga ró w  w  G dańsku  i  G d y 
ni w yn o s i 160.000 m. k w . W  
ty m  22 h a n g a ry  w  G dańsku
0 p o w ie rzch n i 60.000 m. kw .
1 13 han g a ró w  w  G d y n i o p o 
w ie rz c h n i 100.000 m. k w , W y-

K. A. M ęclewski.

m ien ione  h a n g a ry  s tanow ią  
w łasność G dańsk iego  U rzę d u  
M orsk iego , p row adzone  są 
p rzez  „P o r to ro b “ , częściowo 
są w yd z ie rż a w io n e  in n y m  
p rzeds ięb io rs tw om .

Poza ty m  is tn ie je  10 m aga
zynów ' o o g ó ln e j p o w ie rz c h n i
28.000 m. k w . n ie  będących 

w łasnością  G dańsk iego  U rz ę 
du M orsk iego .

G d y n ia  posiada 6 m agazy
nów  I I  l i n i i  o p o w ie rz c h n i
35.000 m. k w .

W y m ie n ić  ró w n ie ż  na leży  
następu jące  m a g a zyn y  i  b u 
d y n k i o ch a ra k te rze  sp e c ja l
n ym  :

C h ło d n ia  P o rto w a  w  G d y 
n i;  m a g a zyn y  i b u d y n k i r y b 
ne w  G d y n i.

C h ło d n ia  R yb n a  w  G d yn i.

E le w a to ry  Zbożowe w  
G dańsku  i G d y n i.

Z b io rn ik i na melassę, ropę 
sm a ry  i  o le j w  G dańsku  i w  
G d y n i.

*  *  *

W  ro k u  1949 p rze w id z ia n a  
je s t dalsza ro zbudow a  i  odbu 
dow a m agazynów  p o rto w ych , 
o o g ó ln e j p o w ie rz c h n i 30.000 
m. kw ., z tego w  G dańsku  5 
m agazynów  o p o w ie rz c h n i
13.500 m. k w . i  w  G d y n i 4 m a
g a zyn y  (w zg lędn ie  części m a
gazynów ) o p o w ie rzch n i
16.500 m. k w .

C h a ra k te ry z u ją c  lic z e b n y  
stan m agazynów  trze b a  w ska 

zać na s ta ły  b ra k  p o w ie rz 
ch n i m agazynow e j. B ra k  ten 
p rz y  p e r io d yczn ych  naw a łach  
to w a ró w  w y s tę p u je  n ie k ie d y  
ba rdzo  ostro, do tego stopnia, 
że m ia ły  m ie jsce  w y p a d k i 
sk ła d a n ia  to w a ró w  o c h a ra k 
te rze  ty p o w o  m agazynow ym  
na nabrzeżach pod p r z y k r y 
ciem p landek .

C iężką  sy tu a c ję  m agazyno
w ą  pogarsza fa k t  p rz e trz y 
m y w a n ia  w  m agazynach to 
w a ró w  p rzez okres z b y t d łu g i. 
O k re s y  te dochodzą n ie ra z  do 
k i lk u  m ies ięcy. N a leża łob y  
w s z e lk im i d ro g a m i dążyć do 
tego, ażeby to w a r e ksp o rto 
w y  p rz y b y w a ł do p o r tó w  na 
k ró tk o  p rzed  ode jśc iem  s ta t
kó w , tym czasem  n ie k tó re  ga
łęz ie  p rze m ys łu  t r a k tu ją  m a
g a zyn y  po rtow e , ja k o  sw o je  
s k ła d y  fab ryczn e . T o  samo 
d o ty c z y  n ie k tó ry c h  to w a ró w  
im p o rto w a n ych . W p ro w a d ze 
n ie  w z ra s ta ją cych  o p ła t za 
m agazynow an ie  w  zależności 
od czasu sk ła d o w a n ia  b yć  m o
że spow odo w a łoby  za jęc ie  in 
nego s tanow iska  przez w y m ie 
n ionych .

*  *  *

A r ty k u ł  n in ie js z y , o p a rty  
na danych  c y fro w y c h  G dań 
skiego U rzę d u  M orsk iego , 
m ia ł na ce lu  dan ie  ch a ra k te 
r y s ty k i  n ie k tó ry c h  pods taw o
w y c h  zagadnień zw iązanych  
z p racą  naszych p o rtó w . A u 
to r  zda je  sobie sprawę, że n ie 
k tó re  zagadn ien ia  n ie  zosta ły  
w yczerpane , n ie k tó re  w  ogóle 
n ie  zos ta ły  poruszone.

Rok 1948 uj rybołórustujie morskim
F L O T A

B A Ł T Y C K A  I  R Y B A C Y

Ź róde ł obecnego ro z w o ju  
naszego ry b o łó w s tw a  b a łty c 
k iego  n a le ży  szukać w  zm ia 
nach g e o p o lityczn ych , ja k ie  
o b ję ły  Po lskę w  w y n ik u  d ru 
g ie j w o jn y  ś w ia to w e j. P rze 
sun ięc ie  naszych g ra n ic  lą d o 
w ych  na zachód —  ogrom ne

rozszerzen ie  na w schód i  za
chód naszych g ra n ic  m o rsk ich  
w ra z  z u zyska n ie m  lic z n y c h  
baz ry b a c k ic h  da ło  nam  p o d 
s ta w y  do s z y b k ie j rozbudo 
w y  f lo ty  r y b a c k ie j i  rem on 
to w a n ia  w ie lu  jednos te k , w y 
d o b yw a n ych  przez ry b a k ó w  
z w o d y . R ozbudow a f lo t y  w  
k ró tk im  czasie p rz e k ro c z y ła  
tem po p rze d w o je n n e , poc ią 

ga jąc  za sobą p rzekroczen ie  
c y f r  w  i lu s tru ją c y c h  w szys t
k ie  d z ia ły  ryb o łó w s tw a .

L a ta  p ow o jen ne  łączn ie  z 
ro k ie m  1948 m a ją  w  ry b o łó w 
s tw ie  m o rs k im  tę je d n ą  ce
chę w spó lną  —  c h a ra k te ry s ty 
czną i d la  in n y c h  d z ia łó w  na
szej g ospod a rk i — g w a łto w 
n y , w y p rz e d z a ją c y  p la n y  roz-
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to s t w e  w szys tk ich  ka m ó r- 
kach  —  w  ilo śc i tabo ru , i lo 
ści ry b a k ó w , w y n ik a c h  p o ło 
w ów , ro zb u d o w ie  sieci ro z 
d z ie lcze j, w  za w a rc iu  n ie is t
n ie ją c y c h  p rze d  w o jn ą  um ów  
o e ksp o rt ry b y .

W  ro k u  1937 m ie liś m y  1822 
ry b a k ó w  i  160 k u tró w  ry b a c 
k ic h . L a ta  p o w o je n n e  po zw o 
l i ł y  nam  w k ró tc e  na zdys tan 
sow anie  ty c h  osiągnięć. W  r.
1947 m ie liś m y  246 k u tró w  (z 
tego w  o k rę g u  G d y n ia  165, 
w  o k rę g u  Szczecin 81), 350 
ło d z i m o to ro w y c h  (okręg  G d y  
n ia  —  147) i  1429 ło d z i w io 
s łow e - ża g lo w ych  —  (okręg  
G d y n ia  —  1010). W  c iągu  na 
stępnego ro k u  stan ten  w y 
kaza ł da leko idące  zm ia n y : — 
ilość k u tró w  p o w ię k s z y ła  się 
o 98 sztuk, dochodząc do 344 
sz tu k ; ilość  ło d z i m o to ro w ych  
w zros ła  o 94 dochodząc do 444 
ło d z i, lic zb a  ło d z i w io s ło w o  - 
ża g lo w ych  p o w ię k s z y ła  się o 
100 sztuk, dochodząc do 1529 
sztuk.

T a k  w ie lk a  ilo ść  ta b o ru  w y 
m agała o d p o w ie d n ie j ilo śc i 
ry b a k ó w , o b s łu g u ją cych  go. Z 
3704 w  1947 ro k u  lic zb a  ry b a 
k ó w  w z ro s ła  do końca  1948 r. 
do 4.451 (w zros t o 747 osób).

C h a ra k te ry s ty c z n y  d la  na 
szego pow o jen nego  ry b o łó w 
s tw a  b a łty c k ie g o  ro z w ó j, — 
w s k a z u ją c y  znaczną przew agę 
te re n ó w  w yb rze ża  ś ro d ko w e 
go nad in n y m i o d c in ka m i w y 
brzeża, zachow ał się i  w  c iągu
1948 ro ku . N a 98 k u tró w , ja 
k ie  nam  p rz y b y ły  w  c iągu  
ro ku , 70 zosta ło zap isanych  w  
o k rę g u  ry b a c k im  G d yn ia , a 
ty lk o  20 w  o k rę g u  szczeciń
sk im ; podobn ie  sp raw a  m a się 
z ło d z ia m i w io s ło w y m i, gdyż 
na 100 ło d z i w io s ło w y c h  70 
zostało z a re je s tro w a n ych  w  
o k rę g u  g d yń sk im . W y ją te k  
s ta n o w iło  w  u b ie g ły m  ro k u  
ry b o łó w s tw o  ło d z ia m i m o to 
ro w y m i, gdyż  na 94 now e ło 
dz ie  m o to row e  63 zos ta ły  w  
e k s p lo a ta c ji ry b a k ó w  ok rę g u  
szczecińskiego. T en  stan rze 
czy łączn ie  z pod o b n ym  w z ro 
stem ta b o ru  ryb a ck ie g o  w  po 
p rze d n ich  ła tach  m ia ł swe g łę 
b o k ie  ko n se kw e n c je  w  ro z 
dz ia le  p o ło w ó w  b a łty c k ic h  i  
k s z ta łto w a n iu  się s y tu a c ji na 
ry n k u  ry b n y m .

P O Ł O W Y  PR ZY B R ZE ŻN E  
I  P E Ł N O M O R S K IE

W  c iągu  ro k u  ry b o łó w s tw o  
b a łty c k ie  całego* W yb rzeża  
da ło  gospodarce n a ro d o w e j 
38.174 to n  ry b . W  p o ró w n a n iu  
z ro k ie m  1947, k ie d y  z ło w io 
no 33.454 ton  ry b , oznacza to 
w z ro s t p o ło w ó w  o 4.864 ton. 
M im o  to  p la n  p o ło w ó w  na  ro k  
1948, p rz e w id u ją c y  z ło w ie n ie  
42 tys. ton  ry b , zosta ł w y k o 
n a n y  je d y n ie  w  91,2%, co w y 
w o łane  zosta ło p o w a żn ym  
spadk iem  ilo ś c i z ło w io n e j r y 
b y  w  d ru g ie j części ro ku . O d 
s tyczn ia  do m a ja  1948 ro k u  na 
je d e n  k u te r  p rzyp a d a ło  p rz e 
c ię tn ie  21 —  26 ton  z ło w io 
nych  ry b , w  lis to p a d z ie  zaś 
p rze c ię tn a  ta  spad ła  do za led 
w ie  5 ton. P ie rw sze  p ięć  m ie 
s ię c y  ro k u  da ło  nam  66%, a 
w ię c  d o k ła d n ie  d w ie  trzec ie  
ca ło rocznych  p o łow ów .

Na p rze s trze n i całego ro k u  
p o ło w y  b a łty c k ie  (w ed ług  po 
szczególnych m iesięcy) p rz e d 
s ta w ia ły  się nas tępu jąco : s ty 
czeń 3667 t, łu t y  4482 t, m a
rzec 4236 t, k w ie c ie ń  5964 t, 
m a j 3524 t, cze rw iec  3150 t, 
l ip ie c  2783 t, s ie rp ie ń  2534 t, 
w rzes ień  2167 t, p a ź d z ie rn ik  
2032 t, lis to p a d  1677 t, g ru 
dz ień  1990 ton. P o ło w y  d o r
sza, stanow iące  z w y k le  od 80 
do 90%  o g ó ln e j ilo śc i naszych 
p o ło w ó w  b a łty c k ic h , w  posz
czegó lnych  m iesiącach w y p a 
d ły  nas tępu jąco : styczeń 3462 
t, lu t y  4268 i ,  m arzec 3848 t, 
k w ie c ie ń  5097 t, m a j 2900 t, 
cze rw iec  2674 t, lip ie c  2331 t, 
s ie rp ie ń  210 3t, w rzes ień  1576 
t, p a ź d z ie rn ik  1523 t, lis to p a d  
1146 t, g ru d z ie ń  —  1493 tony . 
J a k  w ię c  w  s tosunku  do m ie 
siąca n a jle p szych  p o ło w ó w  
dorsza, ja k im  b y ł w  1948 ro 
k u  kw ie c ie ń , p o ło w y  w y k a z a 
ły  w  m ies iącu  na js łabszym  
spadek o 75%, a p rze c ię tn ie  w  
d ru g im  p ó łro czu  do 00%.

T a k  g w a łto w n y  spadek p o 
ło w ó w  dorsza w p ły n ą ł w  po
w a żn ym  s to p n iu  na nasz r y 
n e k  w e w n ę trz n y  i  e ksp o rto 
w y , w  znacznie je d n a k  m n ie j
szym  s to p n iu  zaznaczy ł się w  
zachodn ie j części naszego w y 
brzeża ,gdzie  p rzeb ieg  ,,k r y 
zysu dorsza“  b y ł  znacznie ła 
godn ie jszy , p o ło w y  b ow iem  
ty lk o  w  lis to p a d z ie  sp a d ły  o 
m n ie j w ię c e j 60%, w  pozosta

ły c h  zaś m iesiącach d rug iego  
pó łrocza  spadek p o ło w ó w  d o r
sza w  o k rę g u  szczecińskim  
w a ch a ł się ty lk o  od 10 do 40%.

P odobn ie  ja k  w  la ta ch  u b ie 
g łych , zaznaczy ł się ch a ra k te 
ry s ty c z n y  p o d z ia ł naszego r y 
b o łó w s tw a  m orsk iego  na część 
zachodn ią  i  w schodn ią  n ie  t y l 
k o  pod  w zg lędem  ilo ś c i d o 
s ta rczone j ry b y ,  a łe  i  pod 
w zg lędem  ja ko śc i. O  i le  w  
o k rę g u  g d yń sk im  70 —  90%  
o g ó ln e j ilo ś c i p o ło w ó w  stano
w i ł  dorsz, o ty le  w  ok rę g u  
szczecińskim  dorsz z a jm o w a ł 
ty lk o  od 25 —  60%  o g ó ln e j 
ilo ś c i p o łow ów , d a ją c  w  pozo
s ta łe j części ogrom ne ilo śc i 
r y b y  za le w o w e j —  węgorza, 
szczupaka, sandacza, n ie  m ó
w ią c  o w ie lk ic h  ilo śc iach  p ło 
ci. W  dostaw ie  ty c h  r y b  szla
che tnych  nasze ry b o łó w s tw o  
zachodn iego w yb rze ża  za jm o 
w a ło  p o zyc ję  dom inu jącą , sta
ją c  się g łó w n y m  dostawcą 
ty c h  ry b  d la  r y n k u  k ra jo w e 
go, a p ó źn ie j i  e ksp o rto w e 
go (g łó w n ie  C zechosłow acja ).

Z A O P A T R Z E N IE  W  R YB Ę  
R Y N K U  W E W N Ę T R Z N E G O  

I  E K S P O R T O W E G O

P rze d w o je n n e  nasze p o ło w y  
w ynoszące na B a łty k u  w  o- 
k re s ie  n a jw ię k s z e j k o n iu n k 
tu r y  (1939 r.) 11.650 ton  ryb , 
a w  ro k u  1938, k tó r y  m ożna 
p rz y ją ć  ja k o  ro k  p rze c ię tn y , 
6250 ton, n ie  za s p o k a ja ły  ca ł
k o w ite g o  naszego zapo trze 
b o w a n ia  na ry b ę  m orską , co 
p ow odo w a ło  kon ieczność im 
p o rto w a n ia  w ie lk ic h  ilo ś c i te 
go a r ty k u łu  spożywczego. Po 
w o jn ie , ju ż  w  ro k u  1946, p o w 
sta ła  s y tu a c ja  o d w ro tn a : — 
s p rz y ja ją c e  p o ło w y  d a ły  nam  
ilość  ry b  n ie p ro p o rc jo n a ln ie  
w ie lk ą  do naszych m oż liw ośc i 
tra n s p o rto w y c h  i  ro z d z ie l
czych, co spow odow a ło  naw e t 
w  1947 ro k u  kon ieczność o- 
g ra n icze n ia  p o ło w ó w  w  m ie 
siącach le tn ich .

W  ro k u  1948 s y tu a c ja  pod 
ty m  w zg lędem  u le g ła  ra d y 
k a ln e j zm ian ie . W spó łp raca  
w ła d z  ry b a c k ic h  z k o le ją  po
z w o liła  na  da leko idące  u- 
sp ra w n ie n ie  p rzew ozu  ry b  w  
g łąb  k r a ju  — na zaspoko je 
n ie  n a jw a żn ie js zych  po trzeb  
p rzeds ięb io rców , a od p o w ie d 
n ia  ilość  w agonów  - ch łodn i
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i sk le p ó w  ry b n y c h  w ra z  z 
pew ną p ropagandą p o z w o liła  
na ro zp row adze n ie  w  k ra ju  
dużych  ilo śc i ry b .

Z pom ocą p rz y  z u ż y tk o w a 
n iu  łow ioneg o  w  w ie lk ic h  i lo 
ściach dorsza ¡p rz y b y ł nasz 
hande l zag ran iczny , k tó r y  za
w a r ł k i lk a  um ó w  na ekspo rt 
dorsza w  ró żn ych  postaciach 
do C zechos łow a c ji i  N iem iec. 
W  m a rcu  1948 r. C e n tra la  R y 
bna podp isa ła  um ow ę na do
stawę do R a d z ie ck ie j S tre fy  
O k u p a c y jn e j N ie m ie c  10,000 
roń dorsza św ieżego pa troszo 
nego z g ło w a m i w zg l. so lone
go, w  s ie rp n iu  zaś ta  sama in 
s ty tu c ja  podp isa ła  nom ą um o
wę na dostawę da lszych  20.000 
ton  dorsza. T rw a ją c y  ekspo rt 
w yso ko g a tu n k o w y c h  ry b  s łod
k o w o d n ych  do C zechosłow a
c j i  ja k  ró w n ie ż  ekspo rt łoso
sia do A n g l i i  w y w o ła ły  z ro 
zum ia łe  o żyw ie n ie  na naszych 
ry n k a c h  ry b n y c h , n ie  w y łą 
cza jąc m a ło  ru c h liw e g o  dotąd  
pod w zg lędem  h a n d lo w ym  
— p rz e m y s łu  konserw ow ego. 
W szys tk ie  te  u m ow y, zaw arte  
po raz p ie rw s z y  w  h is to r i i  r y 
b o łó w s tw a  po lsk iego , n iezna 
ne w  nasze j gospodarce m ię 
d z y w o je n n e j, za p o czą tko w a ły  
okres g łę b o k ie ! „p ro s p e r ity “  
w naszym  h a n d lu  ry b n y m . — 
N ie s te ty , p ra w a  n a tu ry  w p ro 
w a d z iły  trochę  zam ieszania do 
tego p o m yś ln ie  ro z w ija ją c e g o  
się obrazu, spadek b o w ie m  po 
ło w ó w  w y w o ła ł pow ażne t ru d  
ności w  z a o p a try w a n iu  r y n 
kó w . U s ta len ie  ponad 30.000 
to n o w e j k w o ty  e k s p o rto w e j 
dorsza do sam ej ty lk o  ra d z ie 
c k ie j s tre fy  o k u p a c y jn e j N ie 
m iec opa rte  b y ło  na dość ró w 
n o m ie rn ie  ro z w ija ją c y c h  się 
po łow ach  w  ro k u  1947, ja k  
ró w n ie ż  na podstaw ie  p ie rw 
szych k i lk u  m ies ięcy  1948 r. 
Za łam an ie  się d o s ta w y  dorsza 
na ry n e k  n a sku te k  g w a łto w 
nego, p ra w ie  60% spadku  po
ło w ó w , zachw ia ło  re g u la rn o 
ścią ekspo rtu , k tó r y  u trz y m y 
w a n y  b y ł  od tąd  z n a jw ię k 
szym  w y s iłk ie m .

W  m ię d zyp a ń s tw o w ych  u- 
m ow ach h a n d lo w y c h  chodzi 
n ie m a l zawsze o pozyskan ie  
k lie n ta  na d łuższy  okres, gdyż 
ty lk o  d łu g o fa lo w a  w spó łp raca  
d a je  w łaśc iw e  w y n ik i  d la  do
s ta w cy  i  op łaca poczyn ien ie  
p o trze b n ych  d la  u trz y m a n ia

e ksp o rtu  in w e s ty c ji.  W artość  
naszego e ksp o rtu  r y b  b y ła  
ty m  w iększa , iż  P o lska  n ie  na 
leża ła  do tąd  do p a ń s tw  —  e k 
sp o rte ró w  ry b n y c h , a k o n 
tra k tu ją c  ta k  pow ażne ilo śc i 
ryb , s ta ła  się — w  p e w n e j 
p ro p o rc ji —  p a rtn e re m  w  ska
l i  e u ro p e js k ie j. B io rą c  pod  
uw agę ogó lną sy tu a c ję  gospo
darczą naszego k r a ju  i  o p a r
cie nasze j w y m ia n y  h a n d lo 
w e j w  p o czą tko w ych  la tach 
ro z w o ju  pow o jen nego  g łó w 
n ie  na e ksp o rt w ęg la , m us ie 
liś m y  za w sze lką  cenę u t r z y 
m yw a ć  m o ż liw o śc i ekspo rtu  
in n ych  a r ty k u łó w , a szczegól
n ie  tego ro d za ju , co ry b a  m o r
ska. N i c w ię c  dz iw nego , iż  za
o p a try w a n ie  ry n k ó w  zag ran i- 
nych  i  d o trz y m y w a n ia  u- 
m ów  h a n d lo w y c h  o d b yw a ło  
się n ie je d n o k ro tn ie  z og ra 
n iczen iem  d o s ta w y  ry b  na 
ry n e k  w e w n ę trz n y . E k s p o rtu 
ją c  dorsza patroszonego lu b  
bez g łó w  u z y s k u je  się odpad
k i,  n ie  w lic za n e  p rzec ież  do 
w a g i e k s p o rto w e j, to też  w  e- 
fe kc ie  w y w o z il iś m y  w  w ie lu  
m iesiącach naw e t ponad 60%: 
m ies ięcznych  p o ło w ó w  (w  s ie r 
pn iu  1948 ro k u  d w ie  in s ty tu 
c je , C e n tra la  R yb n a  i  A rk a , 
w y e k s p o rto w a ły  do N iem iec  
764 t  dorsza, w  lis to p a d z ie  zaś 
c a łk o w ity  nasz e ksp o rt —  
w ra z  z ko n se rw a m i —1 w y 
n ió s ł 1029 ton  ry b ).

IM P O R T
I  W Y N IK I P O Ł O W Ó W  
D A L E K O M O R S K IC H

O b ra z  s y tu a c ji na p o ls k im  
ry n k u  ry b n y m  n ie  b y łb y  pe 
łen, g d y b y ś m y  n ie  u w zg lę d 
n i l i  dostaw  r y b y  z p o lsk ich  
p o ło w ó w  d a le ko m o rsk ich  oraz 
dostaw  im p o rto w y c h . P o ło w y  
d a lekom orsk ie , stanow iące  o- 
sobny ro z d z ia ł p o lsk ie g o  r y 
b o łó w s tw a  m orsk iego , d a ły  
nam  w  u b ie g ły m  ro k u  pow aż
ną, b io rą c  pod uw agę s tad ium  
ro z w o ju  te j ga łęz i ry b o łó w 
stwa, ilość  ry b  w ynoszącą — 
10.012 ton, w  ty m  6.400 ton 
śledzia  z p o ło w ó w  w łasnych . 
Ilo ść  ta  je s t w yższa  od ilo śc i 
zap lanow ane j, w yn o szą ce j — 
9.100 ton. T y m  sam ym  w  r y 
b o łó w s tw ie  d a le ko m o rsk im  o- 
s ią g n ę liśm y  górną  g ran icę  po 
ło w ó w  p rze d w o je n n ych , w y 
noszącą —  p rz y  znacznie po 

w ię kszo n e j lic z b ie  t ra w le ró w  
— ró w n ie ż  o ko ło  10 ty s ię c y  t 
ry b , g łó w n ie  ś ledzi.

M im o  ta k  p o m yś ln ych  p o ło 
w ów , k tó re  d a ły  nam  w  su
m ie  (p o ło w y  b a łty c k ie  i  da
le ko m o rsk ie ) —  48.328 t ryb , 
w da lszym  c iągu  im p o r to w a li
śm y ry b y .  Im p o r t ten  b y ł  czę
śc iow o im p o rte m  p rzym u so 
w ym  z k ra jó w , k tó ry m  odda
w a liś m y  w ęg ie l, a d la  k tó ry c h  
ry b  s tanow ią  zasadnicze bo 
gactw o na rodow e  i  e ksp o rto 
we (N orw eg ia , Szw ecja). Po
za ś ledz iam i, d la  k tó ry c h  po 
s iadam y w  k r a ju  duże m o ż li
wości zb y tu , p rz y w ie ź liś m y  
sporo szpro tów , ło w io n y c h  na 
naszych w odach  w  s tosunko
w o  n ie w ie lk ie j ilo śc i. Im p o r- 
to w la iś m y  w  c iągu  1948 ro ku  
27.355 t  ry b , g łó w n ie  ś ledzi 
św ieżych  i so lonych. W  po- 
ró w n a n iu  z ro k ie m  1947, k ie 
d y  to  im p o rto w a liś m y  33.400 
ton ry b , im p o r t zesz ło roczny 
je s t m n ie jszy , co je s t fak tem  
n ie  w  ą tp liw ie  doda tn im .

O gó lna  suma ry b , ja k a  zo
s ta ła  rzucona  w  c iągu  ro k u  na 
nasz ry n e k , o b e jm u ją ca  po ło - 
w y  w łasne  i im p o rt, w yn io s ła  
75.683 to n y .

IN W E S T Y C JE  
I  A K T Y W IZ A C J A  

P O Ł O W Ó W
O m a w ia ją c  sy tu a c ję  p o l

skiego ry b o łó w s tw a  w  ro k u  
1948 n ie  sposób pom inąć  w a ż 
n ie jszych  in w e s ty c ji,  k tó re  
s tw a rza ją  p o d s ta w y  pod w ła 
ś c iw y  ro z w ó j ry b o łó w s tw a  w  
la tach  następnych , ro z w ó j n ie  
ty lk o  ilo ś c io w y , a le  i  ja k o 
śc iow y, pozw a la  b o w iem  na 
z a k ty w iz o w a n ie  pod  w zg lę 
dem ry b a c k im  n ie w y k o rz y s ta 
n ych  do tąd  c a łk o w ic ie  p o rtó w  
Pom orza Zachodniego. Ten 
p ro g ra m  będzie  m ia ł swą w ie l 
ką  ro lę  d la  a k ty w iz a c ji p o ło 
w ó w  k tó ry c h  kon ieczność w y 
ło n iła  się w  z w ią z k u  ze spad
k ie m  p o ło w ó w  dorsza na ło 
w isku  g d yń sk im , z a o p a tru ją 
cym  w  75% nasz ry n e k  d o r
szowy.

In w e s ty c ją  n a jp o w a żn ie jszą  
i mogącą odeerrać dużą ro lę  
w  ro z w o ju  ry b o łó w s tw a  b a ł
ty c k ie g o  na zachodn im  k ra ń 
cu naszego W ybrzeża , je s t b u 
dow a p o r tu  w  K a z im ie rzo w ie . 
W p  ra w d z ie  ta  og rom na in w e 
s ty c ją  czyn iona  je s t z m yślą
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o s tw o rze n iu  bazy d la  ry b o 
łó w s tw a  da lekom orsk ie go  — 
je d n a k  u rządzen ia  je j  będą 
s łu ż y ły  ró w n ie ż  ry b o łó w s tw u  
b a łty c k ie m u , a p rzez osadze
n ie  p rz y  p o rc ie  o d p o w ie d n ie 
go a p a ra tu  a d m in is tra c y jn e g o  
s tw o rzą  k o rz y s tn ą  atm osferę  
d la  całego ry b o łó w s tw a  i  w y 
w o łu ją  w iększe  za in te resow a
n ie  ty m i te re n a m i ry b a k ó w , 
p rzeds ięb io rców  i  ku p có w  r y 
bnych.

N ie m n ie jszą  ro lę  m ieć bę 
dzie tw o rząca  się w zd łu ż  ca
łego w yb rze ża  m orsk iego  sieć 
ch ło d n i ry b n y c h . W  c iągu  ul), 
ro k u  rozpoczęto w zg lę d n ie  
k o n tyn u o w a n o  prace  p rz y  b u 
do w ie  ch ło d n i ry b n y c h  w  G d y  
n i, W ła d y s ła w o w ie  (na u k o ń 
czeniu), K o łob rzeg u , Ustce i 
Ś w in o u jśc iu . C a łk o w ic ie  za
kończono budow ę ch ło d n i r y 
b n e j w  po rd ie  Łeb ie . U ru c h o 
m ien ie  w ie lk ie j b a zy  ry b a c 
k ie j  w  D a r ło w ie , doskona le 
w yposażone j w  u rządzen ia  po
mocnicze, zam yka  łańcuch  
w a żn ie jszych  zm ian, w y w o ła 

nych na naszym  w yb rze żu  
przez p lanow e  in w e s ty c je .

N o w y  duch w k ra d ł się w  u- 
b ie g ły m  okres ie  w  samą tech 
n ik ę  p rz y g o to w a n ia  po łow ów , 
co w ra z  z szeroko za k ro jo n ą  
a k c ją  szko len iow ą  da w ła ś c i
we w y n ik i.  W  ro k u  u b ie g łym  
zaczęto m ó w ić  i poczyn iono  
p ie rw sze  p rz y g o to w a n ia  do 
p ra w  adzenia sys tem atycznych  
p o ło w ó w  badaw czych , k tó re  
d a ją  dać ry b a k o m  now e ło w i
ska-, w ła ś c iw ie  okreś lone  na 
m apie, b y  w  ten  sposób zapo
b iec w  p rzysz łośc i p o w ta rza 
n iu  się k ry z y s u  rybnego , w y 
w ołanego za n ik ie m  r y b y  na 
je d y n y m  is tn ie ją c y m  ło w is k u . 
W y d a je  się, iż  ta k  in w e s ty c je  
ja k  i  a k c ja  p o ło w ó w  p ró b 
nych , m a jące  zabezpieczyć 
nasz ry n e k  ry b n y  p rze d  k r y 
zysam i spow odo w anym i b ra 
k iem  ry b y , p rzeprow adzone  
ko n se kw e n tn ie  muszą d o p ro 
w a d z ić  w  n a jb liż s z y m  ju ż  o- 
k res ie  do p rzen ies ien ia  p u n k 
tu  c iężkości ry b o łó w s tw a  z

Stanisław G aw łow ski.

Współzaiuodnictmo pracy iu
portomo- morskie

W sp ó łza w o d n ic tw o  p ra c y  
zostało p o d ję te  p rzez p ra w ie  
w szys tk ie  zak łady  przem ysło
we W ybrzeża . O gó lne  jego  
znaczenie, za rów no  d la  w s p ó ł
uczestn ików , ja k  i  d la posz
czegó lnych  za k ła d ó w  p ra c y  w  
w y k o n a n iu  i p rze k ro cze n iu  
p la n u  gospodarczego oraz d la  
całego ośrodka  p rze m ys ło w e 
go, je s t jasne  i dostateczn ie 
znane. C ie k a w ie  na tom ias t 
p rze d s ta w ia  się sp raw a w sp ó ł
za w o d n ic tw a  p ra c y  w  d z ie d z i
nach, p rzez s w ó j sp e cy ficzn y  
ch a ra k te r, zw iązanych  z m o
rzem  i  p o rta m i, s tanow iących  
p ie rw s z y  lu b  k o ń c o w y  etap 
pe w n ych  procesów  gospodar
czych, a w ię c  w a ru n k u ją c y c h  
ich  n o rm a ln y  p rze b ie g i decy
d u ją c y c h  o ich  p la n o w y m  w y 
k o n a n iu  łu b  p rze k ro cze n iu  a l
bo sp e c ja ln ie  m o rsk ich , ja k  
żegluga, ry b o łó w s tw o  m o rsk ie  
i zw ią za n y  z n im  p rze m ys ł 
p rz e tw ó rc z y  ry b n y .

W sp ó łza w o d n ic tw o  p ra c y  w  
przeładunkach morskich, ma
na celu zw iększen ie  p rze lo to - 
wrości p o rtó w , sk rócen ie  czasu 
za ła d u n kó w  i  w y ła d u n k u , a 
w ięc  u sp ra w n ie n ie  p ra c y  
i zw iększen ie  o b ro tó w  p o r 
tów . N ie w ą tp liw ie  d z ię k i 
w sp ó łza w o d n ic tw u  m ożna b y 
ło  osiągnąć w  ro k u  1948 ponad 
16 m ilio n ó w  ton o b ro tu  d la  
w sz y s tk ic h  p o r tó w  p o lsk ich , 
p rz y  oko ło  13 m ilionach  ton 
d la  zespołu G dańsk —  G d y 
nia.

We w s p ó łza w o d n ic tw ie  w  
p rze ła d u n ka ch  w  po rc ie  
g d y ń sk im  b ra ło  u d z ia ł p rze 
szło 2.800 osób, p rz y  czym  
przeszło  50% te j l ic z b y  p rze 
k ro c z y ło  norm ę. To w ła śn ie  
i lu s t ru je  w  dosta teczne j m ie 
rze pow iązan ie  os iągn ię tych  
w y n ik ó w  z a k c ją  w spó łza 
w o d n ic tw a  p ra cy .

S p e c ja ln y  c h a ra k te r p ra c y  
w żegludze i transporcie m o r
sk im , s tw a rza  konieczność

G d y n i b a rd z ie j na zachód, do 
D a r ło w a  i K o łob rzegu , p rz y  
p e łn ie js z y m  n iż  do tąd  w y k o 
rz y s ta n iu  U s tk i i Łeby .

Z C Z Y M  W C H O D Z IM Y  
W  R O K  1949

P rzep row adzoną  tu  ana lizę  
p u b lic y s ty c z n ą  streścić m oż
na w  nas tę p u ją cych  tezach:

R ok  1948 b y ł ro k ie m  now e
go, w ie lk ie g o  postępu ilo ś c io 
w ego p o ło w ó w  b a łty c k ic h  i 
ro z w o ju  te j ga łęz i ry b o łó w 
s tw a ; b y ł  okresem  n o w ych  — 
zas łużonych  system atyczną 
pracę zw yc ięs tw , ja k  ró w n ie ż  
ro k ie m  dośw iadczeń, k tó re  — 
p o tra k to w a n e  rozum n ie  — 
s tw o rzą  podstaw ę do now ych  
osiągnięć w  okres ie  n a jb l iż 
szym. R ok 1948 b y ł ro k ie m  
stosow ania  w  rybołówstwie b a ł
ty c k im  zasad so c ja lis ty c z n e j 
g ospod a rk i p la n o w e j, k tó re  
—  podobn ie  ja k  w e  w szys t
k ic h  dz ia łach  p o ls k ie j gospo
d a rk i —  z d a ły  sw ó j egzam in.

przemysłach
h
ba rdzo  dok ładnego  i  p re c y z y j
nego op racow an ia  n o rm  i  re 
g u la m in u  w spó łzaw od n ic tw a , 
i to  tłu m a czy , że w  te j dz ie 
d z in ie  w sp ó łza w o d n ic tw o  p ra 
cy  n ie  zosta ło jeszcze w c a łe j 
rozc iąg łośc i w prow adzone .

W  rybołów stw ie i przemyś- 
śłe rybnym  spraw a w spó łza 
w o d n ic tw a  m a też sw oiste  as
p e k ty . P raca p rze m ys łu  p rze 
tw órczego  ryb n e g o  uza le żn io 
na je s t od d o p ły w u  surowca, 
co zw łaszcza w  zakładach 
p rze tw ó rc z y c h  o p a rty c h  na 
po łow ach  k ra jo w y c h  n ie  gw a
ra n tu je  c iąg łośc i p ra c y  i  p ra k 
ty c z n ie  u n ie m o ż liw ia  okreso
we (m iesięczne) ok reś len ie  
n o rm  i w y d a jn o ś c i. O b lic z e 
n ia  mogą b y ć  p rze p ro w a d za 
ne ty lk o  w  okresach ru ch u  
za k ła d u  z p o m in ięc iem  p rze 
s to jów . Z ty m  zastrzeżeniem  
w sp ó łza w o d n ic tw o  p ra c y  w  
ty c h  zak ładach  zosta ło w p ro 
wadzone, p rz y  czym  położono 
nac isk  n ie  ty lk o  na szybkość 
i w yd a jn o ś ć  p racy , lecz rów-
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nież na staranność i ja kość  
w yko n a n ia .

W S P Ó Ł Z A W O D N IC T W O
P R A C Y  P R ZY  B U D O W IE  

R U D O W Ę G L O W C Ó W
W  k w ie tn iu  ub. ro k u  za ło 

żona zosta ła stępka  p ie rw sze 
go s ta tku . W  k w ie tn iu  oddz ia 
ł y  p rz y s tą p iły  do szerok ie  j  o r- 
gan izac j i w sp ó łza w o d n ic tw a

p racy . W cze rw cu  w spó łza 
w o d n ic tw o  p ra c y  m a ju ż  sw ó j 
p e łn y  zo rg a n izo w a n y  b ieg  na 
w szys tk ich  oddzia łach, z w ią 
zanych  z budow ą  ru d o w ę - 
g łow ców .

W re zu lta c ie  ś re d n i p rocen t 
w y p e łn ie n ia  n o rm y  na ty c h  
oddz ia łach  w zras ta  z k w ie tn ia  
na m aj i  cze rw iec  ja k  p o n iż e j:

W ypełnienie n o rm y

Frasern ia 143% 143% 170%
K a d łu b o w y  I 126% 133% 146%.
K a d łu b o w y  U 143% 137% 161%
K a d łu b o w y  11T 151% 155 % 156%
W rę g o w n ia 132% 164% 180%
K u ź n ia 153 % 182% 183%.
S paw a ln ia  e łe k tr . 144% 149% 160%

E fe k t p ra c y  je s t w idocznym  
znak iem  i rezu lta tem  o f ia r 
nych  w y s iłk ó w  ro b o tn ik a  sto
czn iow ego. Już na p ie rw szego 
czerw ca zam ontow ano na p ie r 
w szym  ru d o w ę g lo w cu  332 to 
n y  m a te ria łu , m ias t p la n o w a 
nych  250 ton, na w szys tk ich  
je d n o s tka ch  710 ton m ias t 540 
ton  p lan o w a n ych .

Ilo ść  w spó łzaw odn icząccych  
na oddz ia łach  p ra cu ją cych  
bezpośredn io  lu b  pośredn io  na 
b u d o w ie  ru d o w ę g lo w có w  sta
le  w zrasta , w y ra ż a ją c  się c y 
frą : w  cze rw cu  2.096 p ra c o w 
n ik ó w , w  lip c u  2.221, w  s ie rp 
n iu : 2 814 prac., w e w rze śn iu : 
3.022 p ra c o w n ik ó w .

P rocen t w y p e łn ia n ia  n o rm y  
z czerw ca na w rzes ień  w z ró s ł: 
T ra se m  i a : z 170% na 196%
K a d łu b o w y  I :  z 146% na 148%
K a d łu b . I I I : Z  156% na 173%
W rę g o w n ia : z 180% na 184%
K u ź n ia : z 183% na 187%
N ite r s k i : z 129% na 141%

D z ię k i ta k ie m u  s tosunkow i 
do p ra c y  m ie liś m y  na p ie rw 
szego p a źd z ie rn ika  na budo 

w ie  ru d o w ę g lo w có w  zam onto
w a n ych  2.130 ton  m a te r ia łu  
m ias t p la n o w a n ych  2.070 ton, 
p rz y  czym  c a łk o w ita  w aga 
m a te r ia łu  p rze rob ion ego  w y 
nosi oko ło  2.800 ton.

W sp ó łza w o d n ic tw o  p ra c y  na 
stoczn i G d a ń s k ie j licząc  obec
n ie  3.068 p ra c o w n ik ó w  za łog i 
s ta ło  się a k c ją  masową. Jest 
w y ra ze m  now ego św iadom ego 
stosunku  ro b o tn ik a  do p ra cy . 
Jego re z u lta t w  p ro d u k c ji za 
2 e ta p y  trw a n ia , to  9.000.000 
z ł oszczędności gospodar
czych, 16 w z ro s tu  za ro b kó w  
ro b o tn iczych , przedwczesne 
w y k o n a n ie  p lanu .

W  ry b o łó w s tw ie  m o rsk im  
w sp ó łza w o d n ic tw o  p ra c y  m ię 
d zy  k u tra m i ma k i lk a  szcze
g ó ln ych  m om en tów  zarów no  
co do sposobów p rz e p ro w a 
dzania, ja k  i  p ra k ty c z n y c h  
w n io skó w , ja k ie  będzie  m oż
na z n iego w yc iągnąć . Przede 
w szys tk im  w  ry b o łó w s tw ie  
m o rsk im  n ie  m ożna o k re ś lić  
b e zw zg lę d n e j n o rm y  ilo śc io 
w e j w yd a jn o śc i. W ysokość

M gr Z. Zaremba

p o ło w ó w  je s t zm ienna i  uza
leżn iona  od szeregu w a ru n 
k ó w  zew nę trznych . Jako n o r
mę m ożna w ię c  p rz y ją ć  ty lk o  
p rzec ię tną  połowów^ w  danym  
okresie , os iągn ię tą  p rzez zes
p ó ł k u tró w  b io rą c y c h  u d z ia ł 
w w sp ó łza w o d n ic tw ie , i p u n 
k to w a ć  p rze k ro cze n ie  te j 
p rzec ię tne j, la k  też zosta ł o- 
p ra co w a n y  re g u la m in  w spó ł- 
zawo d n ic tw a  w  „A R C E “ , k tó 
ra  zapoczą tkow a ła  w spó łza 
w o d n ic tw o  p ra c y  w śró d  załóg 
k u tro w y c h . Po łożono d u ży  na
cisk, poza w y n ik a m i p o ło 
w ów , na d y s c y p lin ę  i  o rg a n i
zację, dbałość o je d n o s tkę  
p ły w a ją c ą , s p ra w y  szko len io 
w e oraz oszczędną gospodar
kę  p a liw e m , m a jącą  na celu 
obu iżen ie  kosz tów  eksp łoa ta - 
c y jn y c h . D użą  k o rzyśc ią  ja k ą  
odn ieść może ry b o łó w s tw o  
m o rsk ie  z a k c j i  w spó łzaw od 
n ic tw a  p ra c y  je s t możność, 
p o ró w n a n ia  eksp loa to w anych  
ty p ó w  k u tró w  i  używ anego 
sp rzę tu  ryb a ck ie g o  i  n a w ig a 
cy jnego , P on iew aż w  ry b o 
łó w s tw ie  naszym  p ra c u ją  ro z 
m a ite  ty p y  s ta tk ó w  (w  p ie rw 
szym  etap ie  w sp ó łza w o d n ic 
tw a  p ra c y  „ A r k i “  b ra ły  u d z ia ł 
k u t r y  3 ty p ó w ), po p e w n ym  
czasie będzie  m ożna s k la s y fi
kow ać  ich  zdo lności p o ło w o 
we i  w yc ią g n ą ć  z tego p ra k 
tyczne  w n io s k i. To samo do
ty c z y  sprzę tu . T a k ie  w spó łza 
w o d n ic tw o  p ra c y  p rz y n o s i n ie  
ty lk o  k o rz y ś c i in d y w id u a ln e  
uczestn ikom , lecz rówm ież sta
je  się w a ru n k ie m  postępu 
techn icznego w  dziedzinach, 
w  k tó ry c h  w yd a jn o ś ć  je d n o s t
k i  p ro d u k c y jn e j,  może b yć  
okreś lona  a p r io r i  ty lk o  w  pe- 
w n y m  p rz y b liż e n iu .

Problem szkolnictiua morskiego
(artykuł dyskusyjny)

N ie  trzeba  chyba  dow o
dzić, że zasadn iczym  e lem en
tem  sp ra w n e j o rg a n iz a c ji p o l
s k ie j p ra c y  na m o rzu  je s t 
dz iedz ina  s z k o ln ic tw a  we 
w szys tk ich  je g o  fo rm ach i  pe

w n ych  szczeblach. E lem en
tem , za s łu g u ją cym  na p rzysz 
łość bow iem  naszego w y s iłk u  
w  p ra c y  na m o rzu  n a le ży  w  
po w a żn ym  s to p n iu  do zagad
n ień ka d ro w y c h , k tó ry c h  roz 

w ią z y w a n ie  le ży  w  p la n ie  
i zadaniach szko ln ic tw a .

O ce n ia ją c  p o trz e b y  naszej 
p ra k ty k i  gospodarcze j w  że
g ludze, p rzem yś le  w yb rze żo - 
w ym , p o rto w y m  aparac ie  u- 
s łn g o w ym  i ry b o łó w s tw ie
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m o rsk im  m ożna p os taw ić  o- 
gó lną  zasadę, że p rze żyw a m y  
okres o lb rz y m ie g o  zapo trze 
b o w a n ia  na w y k w a li f ik o w a 
n y  e lem ent lu d z k i w e  w szys t
k ic h  stad iach i  e tapach p ra c y  
na m orzu . N ie lic z n y  zespół 
k a d ro w y  z czasów p rz e d w o 
je n n y c h  n ie  je s t av s tan ie  ob 
ją ć  całości, ze w zg lędu  na swą 
liczebność a częściowo także  
i d la tego, że w y c h o w a n y  i  
w y k s z ta łc o n y  na w zo rach  o- 
m a l że n ie  n a m ia s tko w ych  w  
s tosunku  do dzis ie jszego stanu 
sp raw  m o rsk i c ji n ie  je s t p r z y 
s tosow any do op e ro w a n ia  w  
ta k  znacznie p o w ię kszo n e j 
ska li.

S Z K O L N IC T W O  Ś R E D N IE
J a k k o lw ie k  s z k o ln ic tw o  po

dobn ie  ja k  w ie le  in n y c h  dz ie 
dz in  o rg a n iz a c ji p ra c y  m o r
s k ie j pow s taw a ło  po w o jn ie  
w  w a ru n k a c h  częściow ej im 
p ro w iz a c ji,  trze b a  s tw ie rd z ić , 
że szko ln ic tw o  ty p u  ś redn ie 
go i  niższego zosta ło  posta 
w io n e  na w ła ś c iw e j l i n i i  o rg a 
n iz a c y jn e j, i  o b ję ło  ju ż  d z i
s ia j w s z ys tk ie  n a jw a żn ie js ze  
d z ie d z in y  p ra c y  m o rs k ie j.  A  
w ięc , P ańs tw ow a  Szko ła  M o r
ska z w y d z ia ła m i: n a w ig a c y j
n ym  i  m echan icznym  (prze- 
ją w s z y  tra d y c je  s w o je j p ra 
c y  p rze d  w o jn ą ) w  p e łn i za
spoka ja  p o trz e b y  m a ry n a rk i 
h a n d lo w e j, je ś li  chodz i o na 
ry b e k  m a ry n a rs k i.

C e lem  zapew n ie n ia  d o p ły 
w u  w y k w a lif ik o w a n y c h  s ił 
do p rze m ys łu  stoczn iow ego 
d w ie  s z k o ły  ś redn ie  ksz ta łcą  
w  ty m  k ie ru n k u  m łodz ież : 
G im n a z ju m  M echaniczne w  
G dańsku  i  P u b liczn a  Ś redn ia  
Szko ła  M e ta lo w a  w  G d y n i. W  
obu ty c h  szko łach p o b ie ra  
naukę oko ło  500 uczn iów , k tó 
rz y  rów nocześn ie  o d b y w a ją  
p ra k ty k ę  w  w a rsz ta tach  stocz
n io w ych . W  ten  sposób p rze 
m ys ł s to czn io w y  zapew n ia  so
b ie  d o p ły w  w y k w a li f ik o w a 
nych  s ił te chn icznych . G d y b y  
tu ta j zaznaczy ł się p e w ien  
n a d m ia r abso lw en tów  —  n ie  
b y łb y  on g ro ź n y  a n i t ru d n y  
do z lik w id o w a n ia , gdyż  tego 
ro d z a ju  s i ły  techn iczne  m ogą 
b yć  z pow odzen iem  z u ż y tk o 
wane przez każdą in n ą  dz ie 
dz inę  p rze m ys łu  m eta low ego . 
O sobną p o zyc ję  z a jm u je  Pań-

s iw o w e  L ice u m  B u d o w n ic tw a  
O k rę to w e g o  w  G dańsku, bę 
dące je d y n ą  tego ro d z a ju  
szko ła  w  Polsce na poz iom ie  
lic e a ln y m .

B ra k o w i fachow ców  w  
dz ia le  p ro d u k c ji r y b n e j zapo
b iega  t rz y le tn ie  P aństw ow e 
G im n a z ju m  P rz e tw ó rs tw a  R y 
bnego w  Sopocie. Szko ła  ta  
pod w zg lędem  p ro g ra m o w y m  
odpow ia da  k l.  V I I I ,  IX  i  X  
s z k o ły  11 -le tn ie j a abso lw en
ci j e j  m a ją  możność dalszego 
ksz ta łcen ia  się w  2 - le tn im  l i 
ceum, k tó re g o  św iadectw o  u- 
kończen ia  s tanow i z k o le i 
podstaw ę do s tu d ió w  w y ż 
szych na w y d z ia ła c h  m atem a
tyczno  - p rz y ro d n ic z y c h  u n i
w e rs y te tó w  i  na p o lite c h n i
kach.

Pow ażną ro lę  w  a k c j i  p rz y 
g o to w y w a n ia  m łodego  n a ry b 
k u  p ra c o w n ik ó w  m o rsk ich  
o d g ry w a  P aństw ow e C e n tru m  
W ych o w a n ia  M o rsk iego  w  
G d y n i, p rz y c ią g a ją c e  m ło 
dzież z całego k r a ju  d rogą 
k  u rsów  p rze szko le n io w ych . 
N ie za leżn ie  od tego od lis to 
pada 1946 ro k u  P C W M  p ro 
w a d z i Szkołę R y b a k ó w  D a le 
ko m o rsk ich , k tó re j  p ie rw s i 
abso lw enc i p ły w a ją  ju ż  ja k o  
m ło d z i ry b a c y  w e  f lo c ie  da le 
k o m o rs k ie j.  P ro g ra m  naucza
n ia  p rz e w id u je  w  p ie rw szym  
ro k u  795 godz in  w y k ła d ó w  i  
620 godz in  ćw iczeń  p ra k ty c z 
nych . D ru g i ro k  uczeń po 
św ięca p ła tn e j p ra k ty c e  na 
tra u le rz e  s zko ln ym  i  zda je  
końcow e  egzam iny. S zko ła  ta  
—  na raz ie  dość n ie lic z n ie  
przez u czn ió w  obsadzona — 
ma p rze d  sobą w ie lk ą  m is ję  
do sp e łn ien ia : m ia n o w ic ie  
spolszczenie ry b o łó w s tw a  da
lekom orsk iego , po ługu jącego  
sić z ra k u  m ie js c o w y c h  s ił fa 
chow ych  ry b a k a m i zag ran icz 
n y m i.

Jeśli chodz i o szko ln ic tw o  
średn ie , to  trze b a  w spom nieć 
o liceach  h a n d lo w ych , p r z y 
g o to w u j ąeych abso lw en tów  
do p ra c y  w  firm a c h  i  in s ty 
tu c ja ch  m o rsk ich , oraz o l ic z 
n ych  ku rsach  h a n d lo w o  - e~ 
konom icznyeh , p ro w a d zo n ych  
czy  to  p rzez  K o ła  W y c h o w a n 
k ó w  SGH, czy  to  przez Izbę 
P rzem ys łow o  - H and low ą , czy 
p rzez inne  in s ty tu c je . N a  k u r 

sy te uczęszczają zaawanso
w a n i w  p ra k ty c e  p ra co w n icy , 
k tó ry m  b ra k  p rzy g o to w a n ia  
teore tycznego.

W  dz ia le  s z k o ln ic tw a  w y ż 
szego W y d z ia ł B u d o w y  O k rę 
tó w  P o lite c h n ik i G d a ń sk ie j 
p rz y g o to w u je  k a d ry  in ż y 
n ie rs k ie  w  zakres ie  te j spe
c ja ln o śc i, a In s ty tu t  H ig ie n y  
M o rs k ie j i  T ro p ik a ln e j da je  
m ożność m edykom , pos iada
ją cym  za m iło w a n ia  w  tym  
k ie ru n k u  p o g łę b ić  swą w ie 
dzę. Na d rodze  im p u ls u  w  
d u że j m ie rze  im p ro w iz a c y j-  
nego p o w s ta ły  także  d w ie  
w yższe s z k o ły  hand lo w e : 
W yższa Szko ła  H a n d lu  M o r
sk iego  w  Sopocie i  A ka d e m ia  
H a n d lu  Zagran icznego w  
Szczecinie. Te d w ie  ucze ln ie  
—  ic h  równoczesne is tn ie n ie  
i dosta teczn ie  n ie w y ja ś n io n y  
w c ią ż  c h a ra k te r —  w ym a g a 
ją  szerszego om ów ien ia . Bo 
p rzede w s z y s tk im  n a le ży  so
b ie  p rzyp o m n ie ć  o is tn ie n iu  
szeregu in n y c h  szkó ł h a n d lo 
w y c h  w Polsce, k tó re  z pow o 
dzen iem  m o g ły b y  w p ro w a d z ić  
pew ne p rz e d m io ty  m a ry n is 
tyczne, lu b  n a w e t ju ż  w p ro 
w a d z iły . A  je ś l i  chodz i o han 
de l w y łą c z n ie  m o rsk i, to  czyż 
je s t on ta k  o lb rz y m ią  d z ie d z i
ną p ra c y  w  gospodarce m o r
s k ie j, żeby  aż d w ie  ucze ln ie  
w yższe tem u  zagadn ien iu  po 
św ięcić?  Z pew nością  n ie . Je
ś li w  45 ro k u  o rg a n iza to rzy  
ty c h  szkó ł ta k  szeroko p o tra k 
to w a li je d e n  ty lk o  w y c in e k  
gospod a rk i m o rs k ie j, da jąc  
m u aż d w ie  w yższe  szko ły , to 
z a c ią ż y ły  tu  n ie w ą tp liw ie  te 
z y  o rg a n iz a c y jn e  ob o w ią zu 
jące  w  państw ach  o s tru k 
tu rz e  w y łą c z n ie  k a p ita lis ty c z 
n e j, gdzie  a p a ra t us ług  p o r 
to w y c h  ro z b ija  się na se tk i 
d ro b n y c h  o rgan izm ów , n ie  do
ró w n u ją c y c h  pod w zg lędem  
o b ro to w y m  in s ty tu c jo m  uspo
łeczn ionym , a le  zdo lne  do 
w ch ło n ię c ia  duże j ilo śc i ab
so lw en tów  w yższych  szkół 
h a n d lo w ych . Pon iew aż je d n a k  
n ie  b u d z i chyba  ju ż  d la  n ik o 
go w ą tp liw o ś c i fa k t, że dem o
k ra c ja  lu d o w a  je s t ta ką  fo r 
m ą u s tro ju  społecznego, k tó ra  
od k a p ita liz m u  i l ib e ra liz m u  
przechodz i do gospoda rk i us
p o łe czn io n e j i p la n o w e j — 
d la tego  też w ypuszczen ie  lic z -
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n y c li zastępów  abso lw en tów  
szkó ł h a n d lu  m o rsk iego  w  
dz is ie jszych  czasach znaczne 
może b u d z ić  zastrzeżenia. 
P raw da , że je d n a  f irm a  p a ń 
s tw ow a  p o w s ta ją ca  w  m ie j
sce dz ies ięc iu  p ry w a tn y c h  
m usi z a tru d n ić  w ię c e j p ra co 
w n ik ó w  na szczeblu k ie ro w n i
czym  n iż  jednego, a le  w  żad
n y m  w y p a d k u  n ie  z a tru d n i 
ich  dz ies ięc iu .

W  b ieżącym  ro k u  szko ln ym  
w  W S H M  w  Sopocie p r z y ję 
to  ró w n e  300 s łuchaczy. Jeśli 
ich  odpadn ie  20 p roc. —  a 
w ię ce j odpadać n ie  p o w in n o  
d y p lo m  uzyska  ponad 200 o- 
sób, k tó re  da rem n ie  będą szu
k a ły  z a tru d n ie n ia  w  sp e d yc ji, 
m a k le rs tw ie , sh ipchand le rce  
itd . A  n ie  za p o m in a jm y , że 
co ro k u  będą się s y p a ły  za- 
s teny  a b so lw en tów  A k a d e m ii 
S zczec ińsk ie j, i  to  n ie  b y le  ja 
k ic h  ab low en tów , bo z t y tu 
ła m i m a g is tra !

D z is ia j,  p rz y  rów noczesne j 
p ra c y  trze ch  se k to ró w  w  p o r 
tach, doda ją c  do f i r m  na 
p ra w d ę  p o r to w y c h  także  n ie 
k tó re  u rz ę d y  i  in s ty tu c je  
m orsk ie , n ie  m ożna u s ta lić  
m o ż liw o śc i z a tru d n ie n ia  ab 
so lw e n tó w  tego ro d z a ju  szkó ł 
na c y frę  w iększą  od k i l k u 
dz ies ięc iu  w  s tosunku  rocz
nym . Bo now e e ta ty  tw o rz y  
się z postępem  życ ia , a życ ie  
n ie  pos tępu je  ta k  szybko  na 
przód, żeby m ożna b y ło  rocz
n ie  tw o rz y ć  k ilk a d z ie s ią t eta-

* tów . C o do w y m ia n y  persone
lu  —  bą d źm y s p o k o jn i, że 
w y m ie n im y  go w  c iągu  n a j
b liższych  dwóch, trze ch  la t, a 
rów nocześn ie  n ie  z a p o m in a j
m y  o n a jró ż n ie js z y c h  k u r -  

j sach, gdzie  się doksz ta łca  za- 
I w odow o  i  fachow o w ła śn ie  

p ra c o w n ik ó w , p os iada jących  
b ra k i w  w yksz ta łce n iu .

W  ty m  stan ie  rzeczy, g d y  
zapo trzebow an ie  na tego ro 
d z a ju  sp e c ja lis tó w  w  h a n d lu  
m o rs k im  je s t k i lk a k ro tn ie  
m n ie jsze  od ich  podaży, n a le 
ży  czym  szyb c ie j z w ró c ić  u- 
wagę na n iebezp ieczne z ja 
w isko . Bo i  to  je s t n iebez
pieczne, że abso lw en t s z k o ły  
n ie  zna jd z ie  p ra c y  w  zakres ie  
sw e j spec ja lnośc i i  będzie  
m u s ia ł się za d o w o lić  ja ką ś  
inną, do k tó re j n ie  będzie po 
s iada ł p rzyg o to w a n ia , i  to, że 
roczn ie  społeczeństwo będzie 
tra c iło  k ilk a s e t m ło d ych  
s ił d la  ra c jo n a ln e g o  ry n k u  
p racy .

Jeśli n ie  może b y ć  m o w y  o i 
p o łączen iu  obu  ty c h  ucze ln i 
(chociaż b y ło  b y  to  najszczęś- * 
liw sze  rozw iązan ie ), w a rto  ł  
pom yś leć  nad  ra c jo n a ln y m  
uszeregow an iem  ich w za je m - 
nego s tosunku  p rog ram ow eg o  
i h ie ra rch iczne go .

N ie k tó rz y  sądzą, że ta k i 
abso lw en t s z k o ły  h a n d lo w e j 
o ty p ie  m orsko  - tra n s p o rto 
w y m  będzie  m óg ł p racow ać w

urzędz ie  ska rb o w ym , ce lnym , 
w  a d m in is tra c ji i  w  ogóle 
wszędzie. Sąd n a jz u p e łn ie j 
b łę d n y . T a k  ja k  m a ry n a rz  
n ie  zastąp i lo tn ik a , ta k  h a n 
d lo w ie c  n ig d y  n ie  zastąp i 
p ra w n ik a . A d m in is tra c ja , 
skarbow ość i  p o k re w n e  d z ia 
ł y  p ra c y  p a ń s tw o w e j w y m a 
ga jące n ie  ty lk o  zna jom ośc i 
p raw a , a le p rzede  w s zys tk im  
m e to d y  p raw n iczego  m yś le 
n ia  —  pozostaną o tw a rte  zaw - Ł 
sze d la  m ło d ych  k a d r  p ra w 
n iczych .

AV k o n k lu z j i  naszych ro z 
ważań n a le ży  poddać w  w ą t
p liw o ś ć  rzeczowość i  celowość 
is tn ie n ia  dw óch  w yższych  
szkó ł h a n d lo w y c h  na W y b rz e - f  
żu. Jedna j  aka dem icka, star 
c z y ła b y  naW u p e ln ie  r. Z y s k a 

l i b y  na ty m  słuchacze, pań
stw o zaoszczędziłoby n ie p o 
trze b n ych  kosztów , a społe
czeństwo n ie  będzie  się m a r t
w iło  w  p rzysz łośc i, co z ro b ić  
z te c h n ik a m i h a n d lu  
skiego ,,bez p rz y d z ia łu “ .

m o r-

Z d a je m y  sobie spraw ę, że 
po ruszam y zagadn ien ie , k tó re  
d la  w ie lu  je s t n ie  do d y s k u 
s ji. C z y n im y  to  je d n a k  —  ja k  
z w y k le  w  podobnych  razach 
—  w  p rz e k o n a n iu  o słuszno
ści nasze j te zy  i  w  p rzekona 
n iu  o kon iecznośc i p rz y p o m 
n ie n ia  ty c h  zagadnień czyn 
n iko m , k tó re  z a jm u ją  się p la 
now an ie m  w  ty m  zakresie . i

P R Z E D S I Ę B I O R S T W O  P O Ł O W Ó W  D A L E K O M O R S K I C H

U D  A L M O  R "
Spółka z ogr. odp.

O  8)  I  N I  i  -  u l i c a  H r y n i e w i c k i e g o  N r  1 ¿4- 

----- _ _ _ _ _ _  T E L E F O N Y :  — ----- -------------—
26-22 Dział zakupów 21-46

Dyrekcja 47-41 „  sprzedaży 47-39
43-40 „  finansowy 14-31

I M P O R I !  E H 1 P O R T !
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Rybołówstwo Morskie
ROK 1948 W  OBROCIE RYBĄ
O brót rybą w  roku  1948 kszta łto 

w a ł się g łów n ie pod kątem  w idzenia 
potrzeb eksportow ych. Od samego 
początku roku  w ykonyw ano rozpo
częta, jeszcze w  1947 roku  umowę 
eksportow ą z A ustrią .

W  marcu 1948 roku  C e n tra la . R y
bna uzyskała gestię na dostawę do 
Radzieckie j S tre fy  N iem iec 10 tys. t 
dorsza świeżego, patroszonego z g ło 
w am i w zgl. solonego. W  s ie rpn iu  
1948 roku  Centrala Rybna zawarła 
umowę ze Strefą Radziecką na do
stawę dalszych 20 tys. ton dorsza. 
Ponadto C. R. ekspcrtrow-ała dorsza 
i ry b y  słodkowodne (zalewowe) do 
Czechosłowacji. Przez ca ły  rok  p ro
wadzony b y ł eksport łososia do A n 
g lii. Rozpoczęto rów nież dostawy kon 
serw rybnych  do Palestyny i  podjęto 
próby eksportu do Egiptu. Um owy 
eksportowe a w  szczególności do
stawy do S trefy Radzieckiej s tw o rzy 
ły  stałe i nieograniczone zapotrze
bowanie na nasze ryb y  i p rze tw ory  
rybne.

Poezajwszy od marca hr. zapotrze
bowanie przekraczało stale is tn ie ją 
ce m ożliwości po łowow e, tym  bar
dziej, że ja k  wspom niano —  począw
szy oid m aja ub- roiku p o ło w y  do r
sza zm ala ły bardzo ¡p-owa-żnie. Celem 
osiągnięcia po łow ów  mogących za
spokoić zapotrzebowanie i  um oż li
w ia j ajcych w yw iązanie się z umów 
eksportowych, podjęto k ro k i, (mające 
za zadanie zw iększenie .połowów. Ja
ko naczelne zagadnienie w  te j dzie
dzinie wysunę ła się potrzeba u a k tyw 
nien ia  po łow ów  próbnych na ło w i
skach dotychczas nie eksploatowa
nych, wyposażenia f lo ty l l i  ryback ie j 
w  nowoczesny sprzęt (echosondy, ra 
d io te le fony) oraz zorganizowanie ak
c ji współzaw odnictw a pracy w  rybo 
łów stw ie .

In ic ja tyw ę  w  tym  k ie ru n ku  rzu
c iła  „A rk a " , k tó ra  maże srlę ju ż  w  
te j dziedzinie wykazać p ie rw szym i 
sukcesami. W y n ik i cy frow e  p rze tw ór
stwa i  obrotu rybnego w  okresie 
sprawozdawczym  ¡przedstawiają się 
następujsjoo: (dane odnoszą się je 
dynie do MUR Gdynia) ze z ło w io 
nych i  w y ładow anych przez jedno
s tk i f lo ty l l i  ryback ie j na terenie MUR 
G dynia w  połowach ba łtyck ich  i  da
lekom orskich  ca. 38.280 ton oddano 
do prze tw órstw a (bez surowca z im 
po rtu  i  surowca słodkowodnego) — 
15.850 ton —■ oa 41 proc. w  stosunku 
do całości połowów.

W  tym  oddclno na: 
wędzenie 5.479 t —  14,2°/o
solenie 9.442 t  —- 24,4%
konserw y 929 t  —  2,4%

Ilość zakładów przetw órczych —  
czynnych w  dn iu  34. 12. 1947 ■—• 63 
zatrudnia jących 2452 pracow ników .

Ilość zakładów  przetw órczych — 
czynnych w  dn iu 31. 12. 1948 —• 52 
zatrudnia jących 3483 pracow ników .

Eksportowano z po łow ów  MUR -— 
G dynia 17.025 ton ryb  i  p rze tw orów

rybnych  (łącznie z po łow am i w y ła 
dowanym i zagranicą).

Pewne n iew ie lk ie  stosunkowo i lo 
ści -ryb ekspot-ro-wano w  II-g im  p ó ł
roczu 1948 ro k u  ze Szczecina i  K o ło 
brzegu. W yw óz ten w  IV  kw a rta le  
ubiegłego r-ofcu w yn iós ł -oa 123. tony- 
W  stosunku do p o ło w ów  całego w y 
brzeża w  wysokości 48.328 ton w y 
w ieziono ca 35% ryb. Ponieważ 
większość ryb  eksportowano w  fo r 
m ie patroszonej oraz konse-rw ry b 
nych —  można przy jąć, iże -wywie
ziono w  tym  czasie 50 —  60% wagi 
ryb  świeżych. Eksport w  tych  -rozmia
rach przew yższył p-o-d względem  -ilo
ści w yw óz w  194 7-ro-ku ndelmal 9 
razy, zaś n ie  ma precedensu w  całej 
h is to r ii naszego rybo łów stw a.

Im port w  ro ku  1948 zm nie jszy ł 
się nieco w  st-o-s-unlku do roku  p o 
przedniego, osiągnął on 27.355 ton, 
z tego 20.942 przez MUR G-dyni-a i  
6.413 ton pirzez MUR Szczecin. W  
skład przyw ozu w chodz iły  przeważnie 
śledzie solone i  świeże. W  -roku 1947 
sprowadzono ogółem ca 33.400 ton 
ryb.

P-od względem organ izacyjnym  w  
aparacie prze tw órstw a i  zbytu  zasz
ły  -daleko i-dajc-e zm iany. Nastąpiło 
scalenie się -sektora -spółdzielczego z 
sektorem państw ow ym  w  -ramach 
spółdzielczo - państwowej C entra li 
Rybnej.

Spółdzie ln ie rybackie  lfffieksztat- 
c-ają -się na działalność połowową. —• 
Statut ryback ie j spóldzie-lni poło-wo-- 
w ej je s t w  ostatn im  stadium  -opraco
w yw ania.

N a leży -zanotować -rozwój państwo 
w ych przedsiębiorstw  po-ło-w-ów dale
kom orskich „Dalm-or" i  b a łtyck ich  —  
„A rk a "  (k tóra  w  ro k u  -sprawozdaw
czym za&olżyła 2 n-owe bazy w  K o
łobrzegu i  D arłow ie) o-raz rozpoczę
cie na du-żą skalę produk-c-ji konse-rw 
rybnych w  zakładach P. Z. P. K.

Rybacy i stan flo ty lli rybackiej 
w roku 1948

Ilość rybaków  zare jestrowanych 
w  dn iu 3-1. 12- 1947 w ynos iła  (na te 
renie obecnego MUR)

G-dyni-a 2.592
Szczecin 1.112

Razem 3.704
W  d-ni-u 31. 12. 1948 ro ku  b y ło  za

re jestrow anych rybaków  na terenie 
MUR:

G dynia 3.191
S-zcze-cin 1.260

Razem 4.451
W  _ okresie -r-oku 1948 p rzyb y ło  

w ięc na terenie wybrzeża 747 ryba 
ków  -mio-rskich.

Stan tab-oiru zarejestrowanego na
dzień 31. 12. 1947 w yn os ił:

MUR Gd. 'MUR Sz. Raz.

traw le rów 25 — 25
ku trów 165 81 246
ło-dizi motor. 147 203 350
łodz i w-osłw. 1.010 411 1.429

W  dniu 31. 12. 1948 stan ten w y 
nosił :

MUR Gd. MUR Sz. Raz.
traw le rów  
ku trów  
łodz i m-o-tor. 
łodz i wio-sOo-w.

31 31
235 109 344
178 266 444

1.080 440 1.529
W  okresie rocznym  weszło w ięc 

do eksp loatac ji -na teren ie całego w y-
brzeiża:

traw le rów 6
ku trów 98
ło dz i mo-tor. 94
'-o-dzii w ios łow ych 100

REALIZACJA PLANÓW  O SADN I
CZYCH N A  ROK 1949

O ddział O sadnictwa M IR  w  ra 
mach a k c ji zagospodarowania w ie j
sk ich  osad ryback ich  uw zg lędn ił w 
p lan ie  na rok  1949 wyposażenie ry 
baków  łodz iow ych  w  s-prz-ę-t ryba-cki 
-żywy -i m artwy.

Di-a rea lizac ji te j a-kcj-i urucho
mione będą w  n ieda lek ie j przyszło
śc i d ługoterm inow e k re d y ty  skar
bowe.

Pomoc Państwa świadczona na 
-rzecz rybaków  ma na ce-l-u u 'a tw ie - 
nie zagospodarowania osad rybacki-ch 
-które -mają dać rybakom  podstawę 
do egzysten-cj-i w  tych okresach, k ie 
dy ze -względów od rybaków  nieza
leżnych nie mogą on i czerpać d-o- 
-cbotdów z rybo łów stw a.

Rozdziałem in-went-arza m iędzy r y 
baków zajmą się sami rybacy i  prze
prowadzą tę  -akcję w  ramiach instruk-. 
c ji, k tó ra  usta li ogólne w ytyczne ma
jące na -celu rzeczowe wykoirzys-ta- 
jn ie feredytó-w.

Inw entarz będzie dostarczony ry - 
bakcto z zakupów, doko-n-anych przez 
M IR  za pośrednictwem  W ojew ódz
kiego Zw iązku Sa-mog-om-ocy C h łop
skiej-

1000 UD ZIAŁO W IEC BANKU  
RYBAKÓW MORSKICH

U-b-iegly ro k  1948 p rzyn iós ł Ban
k o w i Rybaków M orsk ich  1000-ego u- 
działowca. B y ł n im  rybak z U s tk i ob. 
iR-ajcomek. Zarząd Banku zamierza 
w yże j wspom nianem u dać upominek. 
N ie  tak  dawno obchodzono uroczy
ście 500 udziałowca, -który w  p re
zencie o trzym a ł udzia ł na sumę z ł
2 .000.

Parę m iesięcy u-biegłego roku  da
ło  w ięc B-an-ko-wi Ryb-aków Mo-rskich 
now ych 500 udzia łow ców, co św iad
czy o stale wzrasta j ą-cej popu larno
ści -tej in s ty tu c ji. W  zw iązku z nową 
organizacją bank o-w-o ści, n iek tó re  fun 
kc je  w  zakresie rea lizow ania p o lity 
k i k redytow e j w  -rybołówstw ie będzie 
-spełniał Bank Rolny, jednak Bank 
Rybaków M arsk ich  n iew ą tp liw ie  bę
dzie rozprowadzał k re d y ty  m iędzy 
po jedynczych rybaków  o-raz spół
dzielnie.

Bank p-o-sia-da centralę w  G dyni 
oraz dwa oddz ia ły  na H e lu  i  w  
Szczecinie. W  now ym  roku  -planuje 
się ro-zro-st s iec i -placówek k red y to 
w ych baidź w  form ie now ych oddzia
łó w  -bajdż w  rodzaju zastępstw -przez 
m iejscowe -pla-c-ówki -kredytowe; -po
w ierzone ju ż  funkc je  kredytow e in 
s ty tuc jom  k redy tow ym  w  So-bieisze- 
w ie, Sztutow ie i  Łebie, k tó ry m  Bank 
Rybaków M orskich  ud z ie lił k redytu
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operacyjnego na drobne w y d a tk i dla 
rybaków .

Na rok, 1949 ‘przew idziano 40 m i
lionów  z ło tych  do dyspozycja M o r
skiego Ins ty tu tu  Rybackiego oraz 9 
m ilionów  zł do dyspozycji Banku 
na p o tyczk i na sprzęt.

Ogólne w yniki połowów w r. 1948
Ogółem w  połowach ba łtyck ich  i 

da lekom orskich osiągnię to w  1948 
roku —  48.328 ton  ryb, w ykonu jąc 
p 'an po łow ów  w  94,5 proc.

W  po rów nan iu , do roku  1947 o- 
siągnięto o 8.839 ton ryb  w ięcej.

Polowy ba łtyck ie  dosta rczy ły : (na 
terenie MUR):

G dynia 32.144 tom
Szczecin 6.174 toń

Razem 38.318 ton
w  tym  ca. 31-500 ton dorsza równa
się 82 proc. połowów.

Plan po łow ów  ba łtyck ich  p rzew i
dyw a ł osiągnięcie 42 tys. to n  ryb , a 
w ykonany został ty lk o  w  91,2 proc. 
na skutek bardzo powalonego za'ama
nta się po łow ów  dorsza, stanowiące
go podstaw ow y p ro du k t ty c h  po ło
wów. Załamanie to w ystępow ało  po
cząwszy od miesiąca m aja ub. r. a 
o rozm iarach jego świadczy fakt, że 
ponad 66 proc. dorsza złow ionego w 
pierwszej po łow ie  roku. Reszta zaś 
przypada na pozostałe 6 m iesięcy 
ub. r. D rugim  jeszcze bardzie j prze
konyw u jącym  dowodem załamania się 
po łow ów  dorsza jest spadek prze
cię tnej w yda jności na' 1 ku te r. W y 
dajność wynosząca 21 —  26 ton  na 
ku te r m iesięcznie w  okresie  -od s ty 
cznia do k iw e tn ia  spadla do 5 ton 
w  miesś listopadzie 1948 roku. W  cy 
frach bezwzględnych jednak —  dzię
k i zw iększonej f lo ty l l i  ‘ryback ie j w 
porów naniu do roku 1947 w  po ło 
wach b a łtyck ich  osiągnięto o 4.864 
ton ryb w ięcej (w roku  1947 poto
w y  ba łtyck ie  w yn io s ły  33.454 tom).

Połowy dalekomorskie dostarczy
ły  w  1948 ro ku  —  10.012 tom ryb , 
w  tym  ponad 5.400 ton  śledzi, czy li 
63 proc. tych połowów- W obec za
planowanych po łow ów  w  wysokości 
9.100 ton osiągnięto nadwyżkę 912 t, 
a p lan  został w ykonany w  110 p ro
centach.

Rekordowym  miesiącem po łow ów  
b y ’i sierpień i wrzesień ub. roku , w  
k tó rych  loisiąignięlto 4.156 (toin. Na 
podkreślenie 'zasługuje fakt, że p o 
cząwszy .od sierpn ia 1948 ro ku  —  
część traw le rów  rozpoczęła w y ła d u n 
k i ¡swych po łow ów  w  Szczecinie. O- 
gółeim w yładow ano w  G dyni 6.136 t, 
w  Szczecinie 1.201 t, 2.675 ton  w y ła 
dowano ‘Zagranicą (biiaa ryba  w  po r
tach A n g lii ii Belgii).

W  po rów nan iu  do roku  1947, w  
k tó rym  złow iono 6.035 ton w y n ik  
tego roku  1948 jest o 3.977 toin w yż- 
szy.

RYBOŁÓWSTWO ŚW IATOW E  
RO ZW IJA SIĘ I UNOW OCZEŚNIA

W  latach pow o jennych ¡szereg 
państw poświęca coraz w ięce j uw agi 
rozw o jo w i rybo łów stw a ¡morskiego. 
N iek tó re  kra je , tak  ja k  A rgentyna, 
C h ile i Pldn. A fry k a , ¿intensywnie roz 
budow ują  ¡przede w szystk im  ry b o 
łów stw o dalekom orskie i  ry b n y  prze
m ysł j przetw órczy.

Na zachodnim  wybrzeżu P acyfi
ku, jedną z na jbardzie j rozw in ię tych 
gałęzi rybo łów stw a ¡są ¡połowy tu ń 
czyka. Do po łow ów  ¡tych używa się 
przeważnie m niejszych s ta tków  dre
w n ianych o długości do 165 stóp, 
k tóre prowadzą p o ło w y  przeważnie 
poprzez rufę» S tatk i ¡te są ¡różnorod
nej kon s tru kc ji, da leko odbiegającej 
od w yg lądu  sta tków  ryba ck ich  uży
wanych na wodach europejskich.

W szystk ie  jednak więksize s ta tk i 
używane do po ło w u  tuńczyka, są 
bardzo nowoczesne i  wyposażone nie 
ty lk o  w  urządzeni do zamrażania ¡i 
chłodzenia, k tó re  jes t konieczne w  
gorącym  k lim ac ie  na środkow ym  Pa
cy fiku , lecz również w  inne mecha
niczne uzrądzenia, ja k  radar dla ce
lów  naw igacyjnych , gperygiro - kom 
pas, speiry - mechanizm - kon tro ln y  
steru wraz z urządzeniem dla stero
wania statkiem  rów nież ¡z pioiza nad
budówki. W ewnętrzna kom unikacja  
na sta tku zapewniona jest przez ra 
dio te le fon pok ładow y, podobnego ty 
pu ja k  na w iększych samolotach. Za
sięg radiostacja jes t bardzo duży.

Radar jes t używ any nie ty lk o  ja 
ko pomoc w  naw igacji, lecz rów n ież 
dla ¡otrzym ywania sygna łów  re fle k 
sy jnych  od skupisk tuńczyka-

D u to  s ta tk i używane do po łow ów  
tuńczyka wyposażone są w  s iln ik i 
DieseTa o mocy sięgającej 1500 HP, 
dające 720 ¡oibr. na m inutę p rzy  za
stosowaniu ¡mechanizmu ¡redukuj agego 
-v stosunku 3:1. Są to  ¡najsilniejsze 
m oto ry  stosowane dotychczas na stat
kach irybaickiich.

Urządzenie chłodnicze jest ró w 
nież dobrze rozbudowane i  ¡pozwala 
zamrożenie i p rzechow yw anie w  P i
skie j tem peraturze 620 to ln ryb. M e
chanizm y pomocnicze sta tku napę
dzane są dwoma DieseTami General 
M otors o mocy 400 HP, sprężonym i 
z 250 k ilow a to w ym  generatorem.

Tego rodzaju urządzenia mogą 
być .stosowane ty lk o  na dużych stat
kach rybackich , ’¡owiących z dala ¡od 
baz zaopatrzenia.

PLAN PRODUKCJI STOCZNI 
RYEACKICH w R. 1949

Stocznie Rybackie zwiększając 
stopniowo zakres p ro d u k c ji p rzygo
tow u ją  się, dzięki ziaip lamowanym 
inw estycjom , do obsługi ¡niełiylko ta 
boru kutrow ego ale i f lo ty  daleko
m orskie j i  w  szerokim  zakresie ta 
boru portowego w  pierwszych la tach 
pianiu .sześcioletniego; ju ż  w  roku 
1949 w  program  p ro d u k c ji Stoczni 
Rybackie j płączone są zamówienia 
k ilk u  in s ty tu c ji m orskich, poza g łów 
nym  zamawiajaicynr ja k im  jest M o r
ska Centrala Handlowa.

W  ¡odniesieniu do ku tro w e j f lo ty  
ryback ie j, p lan  p ro d u kc ji na rok  1949 
przew idu je  wykończenie i  oddanie 
do eksp loatacji:
5 ku trów  ryb. ¡typu „KG-177" (17 m)
6 k u tró w  ryb. typu „KD-153" (15 m) 

12 ku trów  ryb. typu  ,,KU-134" (13 m)
W szystk ie  wym ienione w yże j je d 

nos tk i wyposażone będą w  mowę s il
n ik i napędowe oraz posiadać bęidą 
kom pletne wyposażenie naw igacyjne 
pokładowe i  rybackie. Poza w ym ie 
n ionym i jednostkam i Stocznie w y 
konają w  50 procentach budowę na
stępnych 5-ciu sztuk ku tró w  15-ratr

oraz 8 sztuk ku trów  13-tonnetr‘, k tó 
rych ca łkow ite  wykończenie p rzew i
dziane jes t w  1950 r.

Nakoiniec roku 1949 plan p rzew i
du je odbudowę ku tró w  ,,KFK" dla 
f irm y  „A rk a " .

N iezależnie od tego, na rem onty 
bieżące i  kap ita lne  jednostek ryba 
ckich zaplanowano w  roku  1949 — 
280.000 robotniczo - godzin.

M orsk im  Urzędom Rybackim  od
dane bęidą w  końcu stycznia 1949 i na 
początku lutego br. —  2 k u try  in 
spekcyjne di. 17 mitr, wyposażone w 
s iln ik i „L is te r" 120 KM . W nętrze każ
dego sta tku pom yślane jest w  ten 
sposób, by  poza odpow iedn im i po
mieszczeniami dla załogi, stworzyć 
wygodne m iejsce p ra cy  i spoczynku 
dla przeprowadzającego inspekcje 
personelu Urzędów Rybackich.

Poza w ym ien ionym i jednostkam i, 
które przeznaczane są na bezpośred
nią służbę w  rybo łów stw ie  morskim , 
Stocznie Rybackie w  r. bieżącym 
p rzy jm u ją  zamówienie na budowę ta 
boru ¡szkoleniowego dla P. C. W . M. 
W  ¡pierwszym rzędzie na Stoczniach 
zostanie w ykonane 10 łodzi 14-to 
w ios łow ych  i  10 w io s ło w y  cl, służą
cych do nauk i w ios łow an ia  d la  ucz
n iów  P. C. W . M .’u. Jedną z tych 
szałuip załoga Stoczni Rybackie j w y 
konuje bezpłatn ie i o fia ru je  P. C. 
W- M 'o w i w  ce lu  ¡przyczynienia się 
chociaż w  mimimialnym stopniu do 
ważnego zadania w ychow ania mto- 
gego ¡pokolenia rybaków  morskich. 
Również dla P. C. W . M. w ykończo
ny  zostanie now y szlkuner „Zew  M o 
rza", k tó ry  służyć będzie jako  sta
tek  ¡szkolny. Prace p rzy  ¡nim ¡polegać 
będą na w ykonan iu  pomieszczeń dla 
oficerów , za łog i stałe j i  uczniów, za- - 
m ontowaniu urządzeń gospodarczych 
ośw ietlenia, ogrzewania itip. D rug i 
podobny szkuneir, znaj duj ajcy się w  
budow ie na jednej ze Stoczni Ry
backich zostanie w  1949 roku^ spu
szczony na wodę i  ¡przystąpi się do 
prac w ykończeniowych.

D la sta tku szkolnego m aryn a rk i 
hand low ej „Dar Pomorza" Stocznie 
wykonać m ają "przed w yjśc iem  stat
ku  w  w iosenny re js ćw iczebny —  2 
nowe ¡rej e na fok  - : maszt i  g ro t - 
maszt jako  uzupełn ien ie w ykonanych 
w  t . 1948 4-ch re j nowych. Reje w y 
konane bęidą iz drzewa m odrzew io
wego, specja lnie w  tym  ce lu  p rzy 
gotowanego od dłuższego czasu.

Do program u p ro du kc ji Stoczni 
Rybackich w  r. bieżącym  włączona 
jest ta k  to budowa 2-ch k u tró w  .p ilo 
tow ych  dla GUM'u. N iezależnie od 
tego, już  w  najb liższych tygodniach, 
Stocznie ¡przeprowadza prace adapta
cy jne na 2-ch ku trach rybackich  w 
celu przygotow ania  ich do ¡pilotażu; 
k u try  te 14-meitr., z s iln ik ie m  150 K M  
„H erku les - D iesel”  —  przejdą, dio 
służby w  Porcie Gdyńskim . Ponadto 
jeden z m ałych k u tró w  w ybudow a
nych dla G U M 'u przez Stocznie R y
backie zostanie przystosowany, jako  
łódź ra tunkow a i  zam ontowany na 
plaży pirzy specja lnym  urządzeniu dla 
szybkiego spuszczania na wodę i  w y 
ciągania oa ląd.
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Dział Informacyjno- 
Sprawozdawczy Przegląd  S pó łdzie lczy Centralnego Związku 

Spółdzielczego 
Delegatura Gdańska

KONFERENCJA KO ORDYNACYJNA  
C. Z. S., ODBYTA W  D N IU  5 STYCZ
N IA  ¡949 R. W  CENTRALI SPÓŁ
DZIELNI SPOŻYWCÓW W  GDAŃSKU

W  kon fe renc ji w z ię li udzia ł: przed
staw icie le  C entra li Rolniczej Spółdz, 
„Samopomoc Chłopska'', O ddzia ł O- 
k ręgow y w  Gdańsku, C entra li Spół
dz ie ln i Spożywców „Społem ", Cen
tra li Spó łdzie ln i Pracy, Gdańskiej 
Spółdzie ln i Spożywców, Powszechnej 
Spółdzie ln i H and low ej „Zgoda”  w 
G dyni, 3-ch H u rto w n i Branżowych 
C entra li T eksty lne j oraz dorywczo —1 
k ie r. ref. spółdz. K. W- Z. P. R., ob. 
Bukatko.

Konferencja  rozpO'Czę'a się o godz. 
10. Obradom przew odniczy ł delegat 
C. Z. S., m gr St. Freibisz, k tó ry  w y 
ja śn ił cel zwołan ia kon fe renc ji. Plan 
sieci detalicznej jes t obecnie opra
cow yw any przez w szystkie  zaintere
sowane czynn ik i oddzielnie. Zacho
dzi potrzeba jego koo rdynac ji. Sek
to r uspołeczniony musi opracować 
ścis ły p lan  sieci de ta licznych punk
tów  sprzedaży, k tó ry  b y  obejm ował 
zarówno sk lepy spółdzielcze ja k  i 
państwowe. Plan ten musi uw zględ
nić na jlepszy sposób 'zaopatrzenia 
ludności, a zwłaszcza osied li robo t
niczych. Plan na leży opracować dla 
całego wojew ództw a, przy  czym w  
pow iatach ma on być zatw ierdzony 
przez Pow iatowe Rady Narodowe.

K onferencja  została zwołana w  
porozum ieniu z w ładzam i w o jew ódz
k im i oraz p a rty jn ym i. Plan ten  musi 

. być opracowany ja k  na jszybcie j, aby 
nie dopuścić do braku w  zaopatrze
n iu  ludności i  rów nież do dw uto ro 
wości działań w  handlu państwowym  
i spółdzielczym.

Przed przystąp ieniem  do w łaśc i
wego pu n k tu  obrad ob- Bukatko po
ruszył sprawę stosowania nowych 
cen na a rty k u ły  w łókienn icze. Po 
uzgodnieniu z w ładzam i p a rty jn y m i 
oraz Delegaturą K om is ji Specjalnej 
należy n iezw łocznie stosować sprze
daż w g cen now ych tj. w g mowo 
w ydanych przez Centralę T e ks ty ln ą  
cenników  urzędowych bez względu 
na ewentualne równice z dozw olony
m i m arżami zarobkowym i.

Po zreferowaniu przez ob. dyr. 
Preibisza p ro je k tu  w ytycznych  opra
cowania p lanu sieci sklepów  deta
licznych  odbyła się dyskusja, w  k tó 
re j zab iera li głos przedstaw icie le 
C en tra li T eksty lne j, Spó łdzie ln i „Zgo
da" i  Gdańskiej Spó łdzie ln i Spożyw
ców oraz Spó łdzie ln i „W spó lno ta ", 
w ystępującej ż ram ienia C entra li 
Spółdzie ln i Pracy.

W  dyskus ji poruszono: koniecz
ność udzia łu czynn ika społecznego 
(pa rtii po litycznych, M RN i  OKŻZ) 
w pracach K om is ji d la nadania im  
w iększej wagi, zasięgnięcia op in ii 
CUP-u co do k ie run ku  pracSKom isji, 
opracowujących plan i  uzyskania dy 
re k ty w  oraz zapro jektow ano k o le j
ność p r a c ’K om is ji, k tó re  mają być 
poowlane.

Po dyskus ji na w niosek delegata 
postanowiono;

a) p lan opracowania sieci de ta licz
nej p rzydz ie lić  do w ykonan ia  trzem  
kom isjom , wyznaczonym  w g nastę
pu jących branż: spożywczej, te k s ty l
nej i  trzec ie j, obejm ującej pozostałe 
branże.

b) Kwestię opracowania planów 
sieci de talicznej w  handlu spożyw
czym pow ie rzyć C entra li Spółdzielni 
Spożywców „Społem ", w  porozum ie
n iu  z PCH oraz na te ren ie  m iast W y 
brzeża ze spółdzie ln iam i w  Gdańsku, 
Sopocie i  Gdyni. D la opracowania 
p lanu sieci w  poszczególnych trzech 
miastach odbyć [początkowo kon fe
rencje m ie jsk ie  iprzy udzia le p a rtii 
po litycznych , W ydz ia łu  Przem ysło
wego Zarządu M ie jsk iego , MRN, Ra
dy Zw iązków  Zawodowych i  L ig i K o
biet. Uprzednio porozum ieć się z Re
g ionalnym  B iurem  CUP i  uzyskać 
stamtąd w ytyczne  odnośnie opraco
wania p lanu. P lany opracowane m u
szą być ściśle w  oparciu o ju ż  is t
n ie j ajce p lan y  rozw ojow e spółdzie ln i 
powszechnych dzielnicamii a nawet 
u licam i.

W  pow ia tach pozosta łych przepra
cowanie p lanów  sieci spożywczej .po
w ie rzyć m ie jscow ym  spółdzielniom  
spożywców w  porozum ieniu z PZGS 
i  Zw iązkiem  Samopomocy Chłopskie j.

Plan sieci spożywczej objąć ma 
poza sklepam i ściśle spożywczym i 
sk lepy spożywcze branżowe (np. ma
sarskie, p iekarsk ie , ogrodnicze itp.) 
oraz przetw órstw o spożywcze tego 
typu.

c) Gestię opracowania p lanu sie
ci detaliczneęj branży teks ty ln e j po
w ie rzyć C entra li T eksty lne j, k tó re j 
organizację _ przedstaw ił uprzednio 
dyr. M alczewski. Praca kom is ji, zor
ganizowanej p rzy  C entra li T e ks ty l
nej, przebiegać ma podobnie ja k  p ra 
ca k o m is ji branży spożywczej. Cen
tra la  Teksty lna  do w spó łdz ia łan ia  w  
pracy wezw ie spółdzie ln ie powszech
ne i gminne spółdzie ln ie „Samopomo
cy C h łopsk ie j" oraz PZGS; k tó re  w in 
ny je j dostarczyć w sze lk ich  m ateria
łó w  odnośnie swych sklepów branży 
teks ty lne j oraz p lanów  ich  rozwoju-

d) D la opracowania p lanu sieci 
de talicznej sklepów pozostałych 
(sklepy żelazne, a rty k u łó w  gospodar
stwa domowego, ga lantery jne , dro- 
g ie ry jne , obuwnicze) u tw orzyć pod
kom is ję  p rzy  K om is ji Spoiżywczej. 
Zbieraniem  m ateria łów  obciążyć Cen
tra lę  Spó łdzie ln i Pracy. Podkoimiisja 
ta przepracować ma rów nież zaga
dnienie sklepów w ielobranżow ych.

Następnie uchwalono personalny 
skład kom is ji. Skład K om is ji Spo* 
żywczej: ze strony Gdańskiej Spół- 
dzien li Spożywców — ob. Szczucki, 
Powszechnej Snółdzielni, Sopot —  ob. 
W o jn icz, Spółdzie ln i „Zgoda”  Gdynia 
— ob. Szczurkiewicz, Ć. S. S. „Spo
łem ” —• ob. O rłow sk i plus jeden z 
rewideintó-w, C. Z. P. —  ob. D ubrow 
n ick i i  ob. Kędzierski („S pó lnota” ), 
PCH —■ ob. Andruszkiew icz, dodatko
wo wyznaczeni zostaną przedstaw i
ciele C. R- S. i P. D. T.

W  skład K om is ji T eksty lne j w cho
dzi ja ko  przewodniczący ob, dyr.

M alczewski, ja ko  członkow ie z Cen
t ra li T eksty lne j ob. ob. Kaczyńska i 
B ia łecki, z P. H. D. —  ob. Chmara i 
przedstaw icie l P. D. T.

Następnie ob. M alczew ski z re fe ro 
w a ł sprawę w spó łp racy C entra li 
T eksty lne j ze spółdzielczością. O bro
ty  C entra li T eks ty lne j ze spó łdzie l
czością w y n o s iły  w  m iesiącu czerw
cu 4—5 proc., w e w rześniu i paź
dz ie rn iku  —  33 proc., w  listopadzie 
w zros ły  do 40 proc. i  u trzym u ją  się 
obecnie na tym  poziomie-

Dotychczas jeszcze 50 proc. obro
tu C en tra li T eksty lne j zna jdu je  się 
w  rękach sektora pryw atnego. Spół
dzielczość nie nadążyła za wzrostem 
p u li tow arow e j, posiada zbyt małe 
ka:;>;ta!y oraz b rak odpow iednie j i lo 
ści fachowców.

W  dyskus ji poruszono: sprawę
trudności p rzy  uzyskiw an iu  zezwoleń 
na urucham ianie nowych sklepów, 
niedostateczne zaopatrzenie podhur- 
tow n i C entra li T eksty lne j, stosowane 
do miesiąca listopada rozdzie ln ictw o, 
up rzyw ile jow u jące  handel państwo
w y  (P- D. T. i  b ram ow e sk lepy C. T.), 
stw ierdzono poprawę w  asortym en
cie tow a row ym  i  zaopatrzenie spół- 
dz ien lii w  ostatn ich miesiącach 
w sku tek  zm iany systemu obsługi 
(przez hu rtow n ie  wojewódzka) za
m iast zaopatrzenia centralnego).

Podsumowuj nc w y n ik i dyskus ji 
Delegat St. F reib isz s tw ie rdz ił, że im  
ściślejsza 'będzie współpraca m iędzy 
Centra lą Teksty lną  a spółdzie ln iam i 
tym  'lepsze będą je j w y n ik i oraz że 
bezpośrednie ko n ta k ty  m iędzy 'przed
staw ic ie lam i zainteresowanych stron 
dadzą najlepsze rezu ltaty.

ORG ANIZACJA SPÓŁDZIELCZOŚCI 
N A  WYBRZEŻU

Delegatura CZS jes t w  ramach 
nowej s tru k tu ry  spółdzielczości o rga
nem, k tó ry  w  ska li wojew ództw a 
nadzoruje i  koo rdynu je  działalność 
spółdzie ln i oraz agend terenowych 
centra l spó łdz ie ln i i  sipółdzielczo-pań- 
stwowych. Delegatura reprezentuje 
spółdzielczość wobec m ie jscow ych 
w ładz i  urzędów, a także u trzym uje  
ścis ły kon tak t z W ojew ódzką Radą 
Narodową,, pa rtiam i po litycznym i, 
zw iązkam i zaw odowym i i  in nym i o r
ganizacjam i społecznym i na odcinku 
spraw ii zagadnień spółdzielczych.

Przeprowadzona w po łow ie  ub ie
głego roku  reorganizacja s tru k tu ry  
spółdzielczości — utworzen ie szeregu 
odrębnych centra l branżowych o czę
stokroć zazębiającej się dzia’ alności, 
spowodowało z na tu ry  rzeczy n ie jed 
nokro tn ie  pom iędzy n im i spory kom 
pe tencyjne odnośnie terenu i zakresu 
ich pracy.

Zw oływ ane przez Delegaturę pe
riodyczne konferencje  k ie row n ikó w  
oddzia łów  okręgow ych cen tra l, spół
dz ie ln i i spółdzielczo - państwowych, 
na k tó rych  omawiane są i uzgadnia
ne aktualne zagadnienia wspólne dla 
w szystkich centra l na terenie w o je 
wództwa koo rdyn u ją  ich pracę i  usu
w a ją  powstałe rozbieżności,
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S ta ły  nadzór nad działa lnością od
dzia łów  centra l spraw uje .inspektor 
re w izy jn y , przeprowadzając pe łne re 
w iz je  ich p laców ek oiraz rew iz je  spe
cja lne, dokonywane dla  zbadania po 
szczególnych dzia łów  pracy lub spraw 
wskazanych przez organy k o n tro li 
publiczne j i  społecznej. Inspektora t 
przeprowadza też w izy ta c je  dzia łów  
rewizyj-no-ins-tr-ukcyjnych centra l, ba
dając stopień w ykonyw an ia  przez nie  
op iek i nad spółdzielniam i.

Do zakresu p racy  D e legatury na
leży rów nież k o n tro la  opracowania 
i  w ykonan ia  p lanów  gospodarczych, 
kon tro la  szkolenia p racow n ików  spół
dzielczych w  poszczególnych centra
lach, koordynow anie a k c ji propagan
dowej oraz p o lity k i kad r na terenie 
w o jew ództw a z punktu  w idzen ia ca
łości potrzeb spółdzielczości —• czyn
ności te w yko n u ją  poszczególni refe
renci.

Inspektor ubezpieczeń sprawuje 
nadzór nad organ izacją  ubezpieczenia 
majajtku spó łdz ie ln i i  centra l, radca 
p raw ny —- opiekę w  zakresie p ra w 
no-podatkowym .

Zasadnicze w ytyczne przeprow a
dzonej reorgan izacji s tru k tu ry  spół
dzielczości zosta ły  ju ż  z  końcem 
1948 r. osiągnięte.

U tworzen ie diwuramliennych cen
tra l branżowych, prowadzących je 
dnocześnie działalność handlow ą i  re 
w izy jn ą  —  wzm ogło znacznie dyspo
zycyjność spółdzie ln i terenow ych, a 
usprawniona op ieka rew izy jn o  - iin- 
strukcyj-na nad n im i, prowadzona 
przez centra lę w  ścisłym  kon takc ie  
z czynn ik iem  społecznym, p rzyczyn i
ła  się do bardzie j w n ik liw e g o  w g lą 
du w  gospodarkę spó łdz ie ln i i  do 
szybkiego usuwania stw ierdzonych 
braków  i  mankamentów.

Na odcinku spółdzielczości w ie j
skie j dokonała Centrala Rolnicza 
Spó łdzie ln i „Samopomoc C hłopska" 
poprzez swe ogn iw a terenowe —  
Gminne Spółdzielnie „Samopomoc 
C hłopska" i  ich pow ia tow e zwiszfci 
poważnego w y s iłk u  w  zakresie sku 
pu ziem iopłodów . Przeprowadzona 
w  miesiącu listopadzie akcja  re w iz ji 
doraźnych, doprowadziła do usunię
cia szeregów w ładz s-p-ni gm innych, 
elem entów speku lacyjnych i  w yzys 
k iw aczy i  do przew agi w  zarządza
n iu  spó 'dz ie ln iam i ip-rze-z chłopów  ma
ło  i  średniorolnych. In tensyw na ak
cja  szkolen iowa i  dns-trukcyjna do
prow adziła  do uspraw nien ia -ośrod

ków  m aszynowych i  personelu ks ię
gowości, a utworzone kom ite ty  sk le
powe i  p rodukcy jne  -pełnią -stały nad
zór społeczny nad działa lnością odpo
w iedn ich  -placówek.

Powaijną pracę przeprowadzono na 
odcinku spółdzielczości m ie jsk ie j. 
Z k ilkudz ies ięc iu  m ie jsk ich  spó łdz ie l
n i -spożywców powszechnych i  zak ła
dowych pow sta ło  przez akcję  u n if i
kacy jną  13 dużych, s ilnych  gospodar
czo i  organ izacyjn ie  placówek, c-o da
je  możność planowego zaopatrzenia 
l-udności m ie jsk ie j w  a rty k u ły  p ie rw 
szej -potrzeby.

Z początkiem  -grudnia ulb. r. roz
poczęto przeprowadzanie w  spół
dzie ln iach p racy a k c ji w e ry fik a c y j
ne j, k tó ra  prow adzi do z likw id ow a n ia  
jeszcze istnieja jcych pseudo - spół
dz ie ln i w zględnie uzdrow ien ie  n ie 
k tó rych  z n ich przez usunięcie spo
śród ich  -członków e-leme-nt-ów -klaso
wo -oto-cych.

A k c ja  -ta je s t ju ż  -o-be-cnie na ukoń
czeniu. Podobną pracę przeprowadza 
również Rzemieślnicza Centrala S-póI- 
dzie-lczo-P-ańistwowia wśród będących 
je j -członkami -spółdzielni 'rzem ieślni
czych.

Spó-łdzie-l-czość k redy tow a  przesta
w ia  s-wą p-ra-cę na obsługę -mało i  śre
dniorolnego -chłopa. Dotychczas, jako 
spółdzie ln ie kre-dy-towe, d-ziiałały ban
k i iu-d-owe przeważnie w  m iastach po
w ia tow ych  —  skierowane g łów n ie na 
obsługę rzemiosła. Obecnie tw o rzy  
się sieć Gm innych Kas Oszczędnoś
ciowych, k tó re  -w ścisłym  współdzia- 
łaniiu -z gm innym i spółdzie ln iam i „Sa
mopomoc Chłopis-ka" i  ogniwam i tere
now ym i Zw iązku Samopomocy Chłop
skie j -czuwać będą nad akcją  k red y 
tow ą na wisi.

N ie  ukończono jeszcze reorganiza
c ji spółdzielczości rybackich . Is tn ie 
jące dotychczas, ryback ie  spółdzie ln ie  
p-rz-e-myslowo-handlowe zasta ły prze
kształcone na spółdzie ln ie pra-cy po
łow ow e j, jednak -s-ie ćich n ie  zo-sta’-a 
jesz-cze ukończona, a b ra k  -odpowied
n ie j ilośc i kut-rów u trudn ia  -rozwinię
cie szerszej -działalności po łow ow ej.

Stosunkowo na js łab ie j przedstaw ia 
się za-opat-rzenie naszego terenu w  
mięso i  tłuszcze zwierzęce.

N a -odcinku gospodarki m lecznej 
p lan p racy  O ddziału Okręgowego 
C entra li Spółdzie ln i M leczarsko-Ja j- 
czarskich d spó łdz ie ln i terenow ych na 
rok  1949 prz-ewii-duje ze-branie z te
renu wojewódzitw-a 60 mi-lj. l i tró w

m leka i  20 mi-lj. sztuk ja j w  po rów 
naniu z 40 m ilj. li-trów m leka i  3 
m ilionów  sztuk ja j zebrany cii w  roku 
ubiegłym . W ym agać to będzie znacz
nego w y s iłk u  ze strony m leczarń 
i  rozszerzenia -istniejącej sieci zlew ni, 
k tó re  jednocześnie prowadzić będą 
skup ja j .

Praca C entra li M ięsnej odpow ie
dzialnej za -całokształt gospodarki 
mięsnej wym aga znacznego uspraw
nien ia  w  zakresie -s-kupu -żywca. N ie 
cała nadw yżka pog łow ia  b y ła  zde j
mowana z terenu, c-o, -zwłaszcza wo
bec - de ficytow ości naszego w o je 
wództwa, -s-twarzało -poważne zadłuże
nie w  zaopatrzeni-u ludności.

Przezwyciężenie tych  braków  m o
że nastąpić -tylko przez usprawnienie 
s-kupu -i zw iększenie hodow li. W  roz
szerzeniu gospodarki hodow lanej du
żą roil-ę pow inny  -odegrać zakłady 
przetwórcze, prowadzone p-rzez Spół
dzie ln ie m leczarskie i  gminne spół
dzie ln ie „Samopomocy C h łopskie j".

N ie  zo-stala jesz-cze ustal-ona os
tateczna form a organ izacyjna spół
dzielczego -przetwórstwa mię-snego. 
Dotychczas m asarnie i  sk lepy  rzeźni
cze prowadzą spółdzie ln ie s-po-żyw- 
ców i  spó łdz ie ln ie  pra-cy masarskiej. 
Ró-wnież i  tein p-ro-blem wym aga r-o-z- 
sarizy-gnięci-a w  roku  1949.

O gólnie bi-o-rąc praca centra l spół
dzielczych -ule-ga c iąg łym  -zmianom, 
zdążającym d-o jeij u-sprawnienia. Os
ta tn io  w  dn iu 31 grudn ia ub .¡roku 
składnice -powiato-we CSS „Społem " 
przekazane -zostały Pow ia towym  
Zw iązkom  Gm innych Spółdzielni, co 
stw orzy ło  w  -powiatach je-den -ośrodek 
dysp ozycy jny w  zakresie zaopatrze
nia.

Pro jektow ane połączenie C entra li 
Rolniczej, Spółdzie ln i „Samopomoc 
C hłopska" ze Zw iązkiem  Samopomo
cy Chłopskie j rozszerzy platform ę 
organ izacyjną gm innych spółdzie ln i 
i  tym  samym wzmo-cni i-ch oddz ia ły
wanie na gos-pod-arkę wsi.

W  tym  samym k ie run ku  i-dziie do
konana zmiana s-truktury -organizacyj
nej spó łdz ie ln i ogrodniczych. Zamiast 
osób fizycznych członkam i -i-ch będą 
przede w szystk im  gminne spó łdzie l
nie. S-ame spółdzie ln ie ogrodnicze za
przestaną prowadzenia handlu de ta li
cznego i  -zajto-ą -s-ię je dyn ie  hu rtow ym  
skupem i  -zaopatrzeniem, a spó łdzie l
nie spożywców rozszerzą -sprzedaż de 
ta liczną w a rzyw  i  -owo-c-ó-w.
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W a liz k i  — P o le ca  w  w ie lk im  w y b o rz e

_llllllllllillllllllllllllllllllillllllllllilllllliilllll!lllllllllllll!llll!lllllllllllllliilll!!llllllllll!ill!llllllll!lll!llllllllllllllllllllllllllllll|||||ltilHlllllllllllillllllllli!!ll!lllllllllllll!lll_
|  SKŁAD WŁÓKIENNICZO-FUTRZARSKI -  FUR-WOOLLEN STOREHOUSE j j j

I  E. W I Ś N I E W S K I ,  G D Y N I A  J
= lllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllifl!llllllilllll u lica  Ś w ię to ja ń s k a  3 6 ,  T e le fo n  4 2 - 5 9  ||||||j|i!!ii|j|||||!iiiiii!!iii|||||||||||||||||||||||ir

f  ¥ H H S  I
Foxes — C o lla rs  — Furs — W o o lle n  stuffs 
L e a th e r f a n c y - g o o d s  — Bags — Trunks  
o f f e r s  i n  g r e a t  a s s o r t m e n t
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Przegląd Przemysłowo-Handlowy
KASZUBSKI przem ysł ludow y

D zięk i in ic ja ty w ie  Izby  Przemy
słowo - H and low ej w  G dyn i oraz 
Izby Rzemieślniczej w  Gdańsku u tw o
rzona została w  lu ty m  1948 r. przy 
aktyw nym  poparciu  M in is terstw a 
Przemysłu i  Handlu, Sipóllkia z o. o. 
pi- „Kaszubski Przem yśli Ludow y". 
Trzecim  ¡spól-nikiem jes t Centrala 
Gospodarcza Spółdzie ln i Pracy W y 
twórczej w W arszawie, Po-cząjtfco-wy 
kap ita ł zakładow y Spółki, wynoszący 
zł 450.000,— ; podzie lony w  rów nych  
częściach pomięidzy 3 w spóln ików , 
podwyższony został uchwa ą w spó l
n ików  z dnia 20. 12. 1948 ir. o z ło tych
1.050.000, —  czyli do pó łto ra  m iliona 
złotych.

Całą podwyżkę ka p ita łu  podz ie li
ły  pom iędzy siebie obie Izby, podczas 
k ie dy  w sp ó ln ik  trzeci pozostań przy 
swoim  udziale, wynoszącym  z ło tych
150.000.

M in is te rs tw o Przemysłu i H andlu 
udz ie liło  Spółce uchwałą z dnia 30. 
V I. 1948 r. pożyczki w  wysokości 
z ł 4.500.000,— . Do te j po ry  zużyła 
Spóika z te j pożyczki z ł 1.500.000,— .

Spółka „Kaszubski Przemysł Ludo
w y "  uważa za swoje zadanie objęcie 
całej w ytw órczości ludow ej, nawet 
te j, k tó ra  z w ytw órczością  a rtys tycz 
ną ma m ało wspólnego, k tó ra  jednak
że jes t rezu lta tem  p racy rąk ludu  ka
szubskiego- N-aisize eksponaty cera
miczne pochodzą z dwóch warszta
tów : N ecla z Chm ielna i  Meissnera 
z Kartuz. Oba w arszta ty posiadają 
za sobą starą tra d yc ję  rodzinną, po
nieważ sztukę swą przekazu ją tu  o j
cow ie na synów z poko len ia  na po
kolenie. Leon Necel góruje w  w y ro 
bie ozdobnych urn, uszatych waz i 
wazonów, podczas k ie d y  wytwórczość 
M eissnera skierowana jes t w ięce j na 
w yrób k a fli. A le  i  wazony, wazon i
k i, m iseczki i koszyczki Meissnera 
posiadają s ty lo w y  rysunek kaszub
ski i  szlachetne -kształty.

Obok ceram iki Spółka in te resu je 
się także -rzeźbą w  drzew ie. Są tu 
reprezentowani wszyscy niem al czyn
n i rzeźbiarze kaszubscy: Szczuko-w- 
ska, Męczyk-owskii, Doering, a prze
de w szystk im  artysta z -bożej łas-ki 
Drewa, z którego Sp-ó-ka słusznie jest 
dumna, -ponieważ go odnalazła w  za
padłe j w iosce pow ia tu  kartuskiego, 
gdzie siedzi na swym  30-morgowym 
gospodarstwie, rzeźbiąc w  w o lnych  
od -pracy na ro l i godzina-ch sw oje 
grapy, madonny, sm-ofci i  w iedźm y 
kaszubskie.

Obok ¡rzeźby Kaszubski Przemysł 
in teresu je się m etaloplastyką. M e ta lo 
p la s ty k i niie 'można wpraw dzie zaliczyć 
do ścis ego przem ysłu ludowego, a-le 
w yroby, k tóre oglądamy, kon tynuu ją  
starą gdańską m etalop lastykę, a pod 
względem artyzmu, p re cyz ji w yko na
nia i  o ryg ina lności u jęc ia  tematu nie 
ustępują w  niczym  starym  gdańskim 
wzorom, owszem je  przewyższają.

W reszcie na uwagę zasługują p le 
c ionk i z korzenia sosnowego, pocho

dzące z chałupniczej ¡pracy, zadomo
w ione j -kiedyś w  ¡powiecie kościer- 
śkim, k tó ry  dziś Spółka odgrzebuje 
dos ow nie spod gruzów. M niejsze 
lack i, ¡dzbanuszki, k o b ia łk i moiżnaby 
jeszcze podciągnąć poid miano prze
m ysłu artystycznego, ale w iększe ko 
sze na owoce i  z iem niak i pokazu je
m y ju ż  ty lk o  ja k  -ceramikę użytkow ą 
jako  p re cyzy jn y  w yrób kaszubskie
go drobnego ro ln ika , k tó ry  w  długie 
w ieczory jesienne i  zimowe w raz z 
dziećmi tą w ytwórczością w yrów nu je  
n iedobory swego budżetu.

ZUŻYCIE W ĘG LA PRZEZ 
PRZEMYSŁ PRYW ATNY W YBRZEŻA

Przedsiębiorstwa ¡prywatne okręgu, 
gdańskiego zużyło na cele p ro d u k 
cy jne w  grudn iu 1948 roku  172 -tony 
węgla i  20 ¡ton koksu. Opał ten Zo
sta ł  ̂rozprowadzony przez Izbę Prze
m ysłow o - H andlow ą w  Gdyni.

llltllillllillllll!ll!lll!lli:itMilllIiIllllltii::ili!li:tlllllii!illtll!!ilillll!llI!!IIIIIIII

O G Ł O S Z E N I E
W  tutejszym  rejestrze statków  

hand low ych m orskich wpisano dnia 
12 sierpn ia 1948 r. pod nr. 82 tow a
row iec p-ar-owy „Kościuszko" o m ię
dzynarodowym  sygnale odróżnia j ą- 
cylm SPEA. W edług św iadectwa po
m iarowego, w ystaw ionego dnia 2-go 
s ierpn ia 1948 ¡r. ¡przez Gdański Urząd 
M o rsk i w  Gdańsku —  n r -48/48, w y 
n ik  urzędowego obliczenia w ym iaru  
sta tku jest następujący: długość 
150,45 m, na jw iększa szerokość 19,10 
m, głębokość 8,50 m, na jw iększa d łu 
gość przedzia łu maszynowego 28,90 
m, pojemność b ru tto  214:8,4 m3 czy li 
7571,86 ton re jestrow ych , pojemność 
netto 12726,1 m3 czy li 4496,86 ¡ton re 
jestrow ych . Statek zosta ł ¡zbudowany 
w  roku  1939 przez firm ę: Deutsche 
Schiff- u. M. Bau. A . G. Wese-r, B ie- 
men w  Bremie. Dianę te n ie  zosta ły 
udowoidoiome. Portem o jczystym  stat
k u  jes t Gdynia. Data zare jestrowania 
¡statku: Dnia 12 -sierpnia 1948 r. D 
M or 82. Właś-eiicieilem statku jest
Skarb Państwa Polskiego (M in is te r
s two Żeglugi). U ży tkow n ik iem  -statku 
jes t przedsiębiorstwo żeglugowe 

G dynia —  A m eryka  L in ie  Żeglugo
w e" S. A. w  Gdyn-i. W ysokość udzia
łu  we w łasności 100&. W ysokość u- 
dzia łu we w łasności ka p ita łu  ¡polskie
go 100%. T y tu ł nabycia : Statek ten 
¡otrzymał Rząd Rzeczypospolitej Pol
sk ie j od  Rządu ZSRR na podstaw ie 
um owy z dn ia  16 lipca  1945 r. W szy
s tk ie  w a run k i co -d-o przynależności 
państwowej w łaścic ie la  zosta ły  w y 
pełnione.

Sąd Grodzki w  Gdyni.

O G Ł O S Z E N I E
W  tutejszym  rejestrze statków  

hand low ych m orskich wpisano dmia 
6 września 1948 r. ipo-d n r R M-oir 85 
parow iec ryback i „W U L K A N " —  Gdy 
125" o m iędzynarodow ym  sygnale 
odróżniaj ąicym SPDV. W edług św ia
dectwa pom iarowego wystaw ionego

-przez Gdański Urząd M orsk i w  G dy
n i dni-a 4 s ierpn ia 1948 ¡r. n r 145/48, 
w y n ik  urzędowego obil-łczenia w ym ia 
ru  statku jes t następujący: długość 
42.88 m, na jw iększa szerokość 7,68 m, 
głębokość 4,02 m, na jw iększa długość 
przedzia łu maszynowego 13,35 m, po
jemność b ru tto  1196,5 m3 -czyli 422,77 
ton re jestrow ych , pojemność netto 
472,1 m 3 czy li 166,91 -ton -rejestro
w ych. Statek -zbudo-wano w  roku  1919 
przez fining: Foundation co w  Savan
nah, G eorgia (USA) i  następnie prze
budowano w  ¡r-ckiu 1948 w  Stoczni 
Gdańskiej. Dane te nie zosta ły udo
wodnione. Po-rtem o jczystym  statku 
jest Gdynia. Data zare jestrowania 
s ta tku : dnia 6 września 1948 r. R M-or 
85. W łaścic ie lem  statku jest F irm a: 
Przedsiębiorstwo Połow ów D aleko
m orskich „Dahnoir" Spółka z ogran i
czoną -odpowiedzialnością, Gdynia, za
pisana w  rejestrze hand low ym  dział 
B Sądu O kręgowego w  G dyn i dnia 
25 marca 1946 ¡r. pod nr. 118. Człon
kam i Zarządu są obywate le po lscy: 
Zygm unt Be-czk-owicz z G dyni, Z b ig
n iew  Żebrowski z G dyni, Jerzy Ku- 
ku-cz z Gdyni. W ysokość udzia łu  we 
w łasności: 100%. W ysokość udzia łu 
we w łasności kap ita łu  ¡polskiego: 
100%, T y tu ł nabycia: Statek został 
naby ty  od f irm y : The Adam  Steam. 
F ishing C-oimpany L im ited  w  Londy
nie umową ,kupna z dni-a 14 maja 
1948 r. W szystk ie  warun-ki co do 
-przynależności państwowej w łaśc ic ie 
la  z-ostały w ypełn ione.

O G Ł O S Z E N I E
hand low ych m orskich wpisano dnia 
16 września 1948 r. p-o-d n r R M or 
86 ¡parowiec ryba ck i „W U L K A N IA "—- 
Gdy 124" o m iędzy na, rodow ym  syg
nale odróżnia jącym  SPDW. W edług 
św iadectwa pom iarowego, w ystaw io - 
w  G dyn i dni-a 4 sierpn ia 1948 r. nr 
146/48, w y n ik  urzędowego obliczenia 
w ym ia ru  sta tku  jes t następujący: 
długość 42,88 m, na jw iększa szero
kość 7,68 m, głębokość 4,02 m, na j- 
now.ego: 13,35 m, pojemność bru tto  
1196,5 m3 czy li 166,77 toin re jes tro 
w ych , pojemność netto : 472,1 m3 
czy li 166,81 ton  ¡rejestrowych. Statek 
został zbudowany w  roku  1919 przez 
firm ę: Foundation Company, Savan
nah G eorgia (U. S. A.) i następnie 
przebudowany w  roku  1948 przez Sto
cznię Gdańską, Dane te nie zostały 
udowodnione. Portem -ojczystym stat
ku  jes t Gdynia. Data zare jestrowa
nia -statku: dnia 16 września 1948 r. 
R. M o r 86. W łaścic ie lem  statku jest 
Firma:. Przedsiębiorstwo Poło-wńw 
Dalekom orskich „D-almoir”  Spółka 

¡z ograniczoną odpowiedzialnością 
Gdynia, zapisana w  re jestrze hand lo
w ym  dzia ł B Sądu O kręgowego w  
G dyn i dnia 25 marca 1946 r. pod nr. 
118. C złonkam i zarządu są obywate le 
po lscy: Zygm unt Beczk-o-wicz z G dy
ni, Z b ign iew  Żebrowski z G dyni, Je
rzy  Kukucz z Gdyni. W ysokość u- 
dzia łu we w łasności: 100%. W yso
kość udzia łu we w łasności kap ita łu  
po lskiego: 100%. T y tu ł nabycia: Sta
tek nabyto umową sprzedaż z 6 sier
pn ia 1948 r. W szystk ie  w a ru n k i co 
do przynależności Państwowej w łaś
cic ie la  zosta ły w ypełn ione.

Sąd Grodzki w Gdyni
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O G Ł O S Z E N I E
W  tute jszym  rejestrze sta tków  han

d low ych m orskich wipi-sano dnia 17 
września 1948 roku  pod N r 87 pa
row iec ryback i „MERKURY —  Gdy 
120” o m iędzynarodow ym  sygnale 
odróżnia jącym  SPDS. W edług 'świa
dectwa pomiarowego, wystaw ionego 
przez Gdański Urząd M orsk i w  G dy
n i dnia 11 sierpn ia - 1948 roku  N r 
150/48, w y n ik  urzędowego obliczenia 
w ym ia ru  sta tku jes t następujący: —  
długość 42.76 m, na jw iększa szero
kość 7.32 m, głębokość 3 93 m, n a j
większa długość pirzedzia’ u maszyno
wego 9.81 m, pojemność b ru tto  — 
997.1 m3, czy li 352.34 tom re jestro
wych, pojemność netto 392.6 m3 —  
czy li 138.71 ton re jestrowanych. Sta
tek został zbudowany w  roku  1926 
przez firm ę: Ceek. - W e lton  & Gem- 
mel w  Beverley (Anglia). Dane te 
nie zosta ły udowodnione. Portem o j 
czystym  statku jest Gdynia. Data za
re jestrow ania statku: dnia 17 w rze 
śnia 1948 r. R Moir 87. W łaścic ie lem  
statku jest Skarb Państwa Polskiego 
(M in is terstw o Żeglugi). W ysokość u- 
dziato we w łasności: 100 proc. W y 
sokość udzia łu  we w łasności kap i
ta łu  po lskiego: 100 proc. T y tu ł na 
bycia : Statek zosta'' naby ty  od arm a
tora firm y : M o to ry  isserij N. V . w  
Reederttkaai —  Ostenda (Bełgiai) na 
podstaw ie um owy kunna z 21 arud- 
nia 1947 roku. W szystk ie  w a runk i co 
do przynależności Państwowej' w ła 
ściciela zosta ły wypełn ione-

Sąd Grodzki w  Gdyni

O G Ł O S Z E N I E
W  tuteisizvm re 'estrze sta tków  han

d low ych morskich wpisano dnia 19
listonada 1948 reku  cod  N r 90 Da
ro w a ć  tow a row y „K o leb  rzea" o m ię- 
dzynan-gow ym  svanale odróżniaj a|- 
cvsn SPFC. W edług świadectwa po- 
nraroiweqo. wystaw ionego dm!a 30 
września 1948 r. orzez Gdański U- 
rz ”d  M o rsk i w  G dyn i —• N r  167/48, 
w yn4'k urzędowano ob liczenia w vm ;a- 
ru  sta tku jes t następni pcv : długość 
90.10 m. na 'w 'pksza szerokość 12.98 
m. głębokość 6.03 m, na jw iększa d łu 
gość przedzia łu maszynowego 10.89 
m, cożenrirnśić b ru tto : 6.712.4 m* — 
czy li 2.371.87 ton retositrówanych, po- 
iem rość netto : 4.0S6.6 m 3 czy li —  
1.436 96 ton re jestrowanych. Statek 
został zbudi-wany w  rolku 1974 przez 
firm o: „S^hiffswerFt" v. H. K ock w  
Lubece IN iem cv). Dane te nie zostały 
udowodnione. Portem o jczystym  stat
ku  jest Gdynia. Dęta zare jestrowa
nia statku: dmim 19 listopada 1948 r. 
R M er 90. W łaścic ie lem  statku jest 
Skerb Państwa Po’ skieoo (M in is te r
stwo Żeglugi)- U ży tkow n ik iem  statku 
(manjacring agent) lest przeds-teibiorst- 
wo Żeglugowe —  Żegluga Polska S A. 
w  Gdyni. W ysokość udzia łu  we w ła 
sności: 100 urnę. W ysokość udzia łu 
we własnnśni karrttatu po lsk iego: 100 
procent. T y tu ł nabycia: S tatek ten o- 
trzymiał na podstaw ie um owy z 5 
marca 1947 rotou Rzsid Rzeczypospo
li te j Polskie j od Rządu Z. S. R. R. 
w  ramiach wynagrodzenia szkód pow 
stałych na skutek oku pa c ji n iem iec
k ie j. W szystk ie  w a runk i co do p rzy 
należności państwowej w łaścic ie la  
zosta ły wypełn ione.

Sąd Grodzki w Gdyni

O G Ł O S Z E N I E
W  tute jszym  rejestrze statków han

d low ych ¡morskich wpisano dn ia 18 
listopada 1948 r. pod N r R M or 91 
parow iec pasażerski „B en iow sk i" o 
m iędzynarodowym  sygnale odróżnia
jącym  SPEO. W edług świadectwa po
m iarowego wystaw ionego dnia 19 
paździermtKa 1948 r. przez Gdański 
Urząd M arsk i w  G dyn i —  N r 172/48, 
w y n ik  urzędowego obliczenia w ym ia 
ru  sta tku  jest następu jący: długość 
92.45 m, na jw iększa szerokość 11.71 
m, głębokość 4,06 m, na jw iększa d łu 
gość przedzia łu maszynowego 23.94 
m, pojem ność b ru tto : 5.411.0 m 3 czy
l i  1.912 00 ton  re jestrowanych, po jem 
ność netto : 2.048.3 m 3 czy li 724.00 
ton re jestrow ych. Statek zosta ł zbu
dowany w  roku  1905 przez fiirimię 
„V u łc a n ” -W erft w  Szczecinie; dane 
te nie są udowodnione. Portem o j
czystym  statku jes t Szczecin. Data 
zare jestrowania statku: -dinia 18 lis to 
pada 1948 r. R M or 91. W łaścice ilem  
statku ju s t Skarb Państwa Polskiego 
(M in is terstw o Żeglugi). U ży tko w n i
k iem  statku jest Polska Żegluga P rzy
brzeżna na B a łtyku  „G ry f”  w  Szcze
cinie. W ysokość udzia łu we w łasno
ści: 100 proc. W ysokość udzia łu  we 
w łasności kap ita łu  po lsk iego: 100 p ro 
cent, T y tu ł naybyciia: Statek tein o- 
trzym a ł Rząd Rzeczypospolitej Pol
skie j od Rządu Z. S. R. R. w  ramach 
wynagrodzenia szkód, pow sta łych na 
skutek okupac ji n iem ieckie j. W szy
stkie w a run k i co do przynależności 
państwowej w łaścic ie la  zosta ły  w y 
pełnione.

Sąd Grodzki w Gdyni

SĄD GRODZKI W  GDYNI 
R M o r 76

O G Ł O S Z E N I E
W  tute jszym  rejestrze s ta tków  

hand low ych m orskich wpisano dnia 
6 lip  ca 1948 r. pod nr. R M or 76 
parow iec jednośrubow y „LU B LIN ”  o 
m iędzynarodowym  sygnale odróżnia
jącym  SPBN. W edług świadectwa po
miarowego., wystaw ionego przez 
Urząd M orsk i w  G dyni dnia 22 lis to 
pada 1932 r. nr. 82,/AW  a 3/15 w y 
n ik  urzędowego obliczenia w ym iaru  
s ta tku  jes t następujący: długość 
80,64 m, na jw iększa szerokość 12.02 
m, głębokość: 4,64 m, na jw iększa d łu 
gość przedziału maszynowego 13,06 
m, pojemność b ru tto : 3987,0 m3 czy li 
1408,85 ton re jestrow ych , pojemność 
ne tto  1924,0 m3 czy li 686,22 ton  re 
jestrow ych. Statek zosta ł zbudowany 
w  roku 1932 przez stocznię Aktiem- 
selskaibet Helsingoers Jeirnsikibs Og 
M ask inbyggeri w  Helsingoer (Dania). 
Dane te nie zosta ły odowodiniione. 
Portem o jczystym  sta tku  jes t Gdynia. 
Statek b y ł ju ż  zare jestrowany przed 
w o jną  pod n r R M o r 77 —  z pow o
du zagim ącia re jes tru  i  przynależ
nych akt w  czasie działań w o je n 
nych wpisano statek na nowo dnia 
6 lip c a  1946 r. R M o r 76. W łaśc ic ie 
lem statku jes t firm a „P o lsko -B ry ty j
skie Towarzystw o O krętowe „Spółka 
A k c y jn a  w  G dyn i Polish —  B rytish  
Steamship Company L im ited  zapisana 
w  re jestrze hand low ym  dzia ł B Sadu 
O kręgowego w  G dyn i dnia 28 lu tego 
1946 pod n r 107. Przym usowym  za
rządcą państwowym  jest Tadeusz 
C ieślak w  Sopocie. W ysokość Udzia

łu  we własności: 100°/o. W ysokość 
udzia łu  we własności kap ita łu  po l
skiego 91,018%. T y tu ł nabycia: Sta
tek  został zbudowany dla Polsko-Bry
ty jsk iego  Towarzystw a O krętowego 
Sp. A k . w  G dyni przez Stocznię A k - 
tiesalbskabett Helsingoers Jernskibs 
Og M eskinbyggeri w  Helsingoer. 
W szystk ie  w a ru n k i co do przynależ
ności państwowej w łaścic ie la  zo
stały w ypełn ione.

Sąd Grodzki w Gdyni

SĄD GRODZKI W  GDYNI 
R M or 77

O G Ł O S Z E N I E
W  tu te jszym  rejestrze statków 

hand low ych m orskich wpisano dnia 
10 lipca 1948 r. pod n r 77 ho lo w 
n ik  parow y „URSUS” o m iędzynaro
dowym  sygnale odróżniającym  SPFZ. 
W edług św iadectwa pomiarowego, 
wystaw ionego przez G łów ny Urząd 
M arsk i w  Gdańsku dnia 31 lipca 
1947 r. n r 85/47 w y n ik  urzędowego 
ob liczenia w ym ia ru  sta tku jes t na
stępuj acy: długość 30,64 m, n a jw ię k 
sza szerokość 6,77 m, głębokość 3,14 
m, na jw iększa długość przedziału 
maszynowego 13,42 m, pojemność 
b ru tto  550,3 m3 czy li 197,97 ton re je 
strowych, pojemność netto 23,1 m3 
czy li 8,17 ton re jestrow ych . Statek 
został zbudowany w  roku  1925 przez 
firm ę: In te rna tiona l S. B. &  Co Ltd. 
w  Gdańsku. Dane te nie zosta ły  udo
wodnione. Portem o jczystym  statku 
jest Gdynia. Statek b y ł ju ż  re jes tro 
w any przed w o jną  pod n r, R M or 
15 —• z pow odu zaginięcia re jestru  
i  przynależnych a k t w  czasie działań 
w o jennych wpisano statek na nowo 
dnia 10 lipca  1948 r. R M or 77. W łaś
cic ie le  m statku jest firm a „Żegluga 
Polska”  Spółka A k c y jn a  Gdynia, za
pisana dnia 28 lu tego 1946 r. w  re
jestrze hand low ym  dzia ł B Sadu 
O kręgo w  G dyni, pod nr. 106. P rzy
m usowym  zarządcą państwowym  jest 
Tadeusz Teper w  Gdyni. W ysokość 
udzia łu we w łasności: 100%. W yso
kość udzia łu  we w łasności kap ita łu  
po lskiego: 100%, T y tu ł nabycia: na 
podstaw ie urnowy zaw arte j z firm ą 
In te rna tiona l S. B. &  Co Ltd. Gdańsk. 
W szystk ie  w a ru n k i co do przynależ
ności państwowej w łaśc ic ie la  zosta ły 
wypełn ione.

Sąd Grodzki w Gdyni.

SĄD GRODZKI W  G DYNI
R Moir 78

O G Ł O S Z E N I E
W  tute jszym  rejestrze sta tków  

hand low ych m arskich wpisano dnia 
10 lipca  1948 r. pod n r  R M o r 78 
ho lo w n ik  ra tow niczy „T Y T A N ”  o 
m iędzynarodow ym  sygnale odrólżnia- 
jącym  SPAP. W edług świadectwa 
prmćarcwego, wystaw ionego . przez 
G łów ny Urząd M orsk i w  Gdańsku 
dnia 4 lis topada 1946 r. nir. 32/46, 
w y n ik  urządowego obliczenia w ym ia 
ru sta tku jes t następujący: długość 
33,80 m najw iększa szerokość 820 
m. głębokość 4,10 m, na jw iększa d łu 
gość przedziału maszynowego 12,29 
m. pojemność b ru tto  793,4 m3 czy li 
280.33 ton  re jes trow ych , pojemność 
netto 231,5 m3 czy li 81,81 ton re je 
strowych. Statek został zbudowany 
w  roku 1936 przez firm ę: Danzdaer 
W erft w  Gdańsku. Dane tnn  zosta ły 
udowodnione. Portem o jczystym  stat
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ku je s t Gdynia. Statek b y ł ju ż  zare je
strow any przed w o jną  pod N r R 
M or 131 —  z powodu zagin ięcia re 
je s tru  i przynależnych akt w  czasie 
działań w o jennych wpisano statek 
na nowo dnia 10 lipca  1948 r. R M or 
78. W łaścic ie lem  statku jes t firm a: 
Żegluga Polska Spółka A k c y jn a  G dy
nia, zapisana w  re jestrze hand low ym  
dział B Sądu O kręgowego w  G dyni 
dnia 28 lu tego 1946; r. pod nr. 106. 
Przym usowym  zarządcą państwowym  
je s t Tadeusz Teper w  Gdyni. W yso
kość udzia łu  we własności 100 %>. 
W ysokość udzia łu  we własności kap i
ta łu  po lskiego 100°/». T y tu ł nabycia: 
H o lo w n ik  nabyto na podstaw ie um o
w y  zaw arte j z firm ą: Danziger W e rft 
w  roku  1936. W szystk ie  w a ru n k i co 
do przynależności państwowej w łaś
cic ie la  zosta ły w ype łn ion ie .
SĄD GRODZKI W  GDYNI 

R M o r 72
O G Ł O S Z E N I E

W  tute jszym  rejestrze sta tków  
hand low ych m orskich wpisano dnia 
19 czerwca 1948 r. pod N r R M or 72 
m otorow iec tow a row y  „LE W A N T " o 
m iędzynarodow ym  sygnale odróżnia
jącym  SPAR. W edług świadectwa po
m iarowego, wystaw ionego przez 
Urząd M orsk i w  G dyn i dn ia 14 grud
nia  1937 r. n r 206 A. M. a 5/8, w y 
n ik  urzędowego obliczenia w ym ia ru  
s ta tku  jes t następujący: długość: 
89,30 m, na jw iększa szerokość: 13,12 
m, głębokość: 5,06 m, na jw iększa d łu 
gość przedzia łu maszynowego 13,17 
m, pojemność b ru tto : 5442,9 m* czy li 
1923,27 ton re jestrow ych , pojemność 
netto: 2818,9 m3 czy li 996,07 ton  re 
jestrow ych. Statek zrastał zbudowany 
w roku  1930 przez firm ę: Eriksbergs 
Mek-Veirkstads A. B. w  Goteborgu 
(Szwecja). Dane te n ie  zosta ły udo
wodnione. Portem ojczystym  statku 
jest Gdynia. Statek b y ł ju ż  zare je
strow any przed w o jną  pod n r R M or 
135. Z powodu zaginię-cia re jes tru  
i przynależnych ak t w  czasie działań 
w o jennych wpisano statek na nowo 
dnia 19 czerwca 1948 r. W łaścic ie lem  
statku jes t firm a: ,,Żegluga Polska" 
Spółka A k c y jn a  w  Gdyni, zapisana 
dnia 28 lu tego 1946 r. w  re jestrze 
hand low ym  dzia ł B Sodu O kręgowe
go w  G dyn i pod nr. 106. Przymuso
w ym  zarządcą państwowym  jest T a l 
w ym  zarządcą państwowym  jest Ta
deusz Teper w  Gdyni. W ysokość 
udzia łu  w e własności 10%. W yso
kość udzia łu  we w łasności kap ita łu  
po lskiego: 100%. N abyto  na podsta
w ie um ow y z 17 września 1936 r. 
W szystk ie  w a run k i co dio przyna
leżności państwowej w łaśc ic ie la  zo
s ta ły  wypełn ione.

Sąd Grodzki w Gdyni.
SĄD GRODZKI W  GDYNI 

R M or 74
O G Ł O S Z E N I E

W  tu te jszym  rejestrze statków  
hand low ych m orskich wpisano dnia 
5 lipca  1948 pod nr. R M or 74 ho
lo w n ik  parow y „T U R " o m iędzyna
rodow ym  sygnale odróżnia jącym  
SOBG. W edług św iadectwa pom iaro
wego, w ystaw ionego przez Gdański 
Urząd M orsk i w  Gdańsku dnia 18 
marca 1948 r. nr. 111/48, w y n ik  urzę

dowego ob liczenia w ym ia ru  statku 
jes t następujący: długość 20,68 m, 
na jw iększa szerokość 6,09 m, głębo- 
przedzia łu maszynowego 9,55 m, ^po
jemność b ru tto  264,4 m3 czy li 93,40 
ton re jestrow ych , pojemność netto 
0,000m3 czy li 0,00 ton re jestrow ych. 
H o lo w n ik  został zbudowany w  roku 
1927 w  sto-czmi: „Danziger W e rft"  w  
Gdańsku. Dane te  n ie  zosta ły udo
wodnione. Portem o jczystym  statku 
jes t Gdańsk. Statek b y ł ju ż  zare je
strow any przed w o jną  pod nr. R M or 
44 —- z  powodu zagin ięcia re jestru  
i  przynależnych akt w  czasie dzia
łań w o jennych wpisano statek na no
wo dnia 5 lip c a  1948 r. R M o r 74. 
W łaścic ie lem  statku jes t firm a: „Że
gluga Polska" Spółka A k c y jn a  w  
G dyni, zapisana w  re jestrze handlo
w ym  dział B Sądu Okręgowego w  
G dyn i dnia 28 lu tego 1946 r. pod nr. 
106, Przym usowym  zarządcą pań
stw ow ym  jest Tadeusz Teper w  G dy
ni. W ysokość udz ia łu  we własności 
100°/o. W ysokość udzia łu  we w łas 
ności kap ita łu  po lskiego 100%. T y 
tu ł nabycia: N abyto  na podstaw ie 
um owy, zaw arte j z firm ą: Danziger 
W e rft w  roku 1927. W szystk ie  w a
ru n k i co do przynależności państwo
w ej w łaśc ic ie la  zosta ły  w ypełn ione.

Sąd Grodzki w  Gdyni.

SĄD GRODZKI W  G DYNI 
R M or 75

O G Ł O S Z E N I E
W  tu te jszym  rejestrze statków  

hand low ych m orskich wpisano dnia 
5 lipca  1948 r. pod n r R M o r 75 je- 
dnośrub ow iec pa row y „ W IS iA "  o 
m iędzynarodow ym  sygnale odróżnia
jącym  SPAI, W ed ług  św iadectwa po
m iarowego, wystaw ionego przez G łó
w n y  Urząd M orsk i w  Gdańsku dnia 
15 lu tego 1947 r. nr. 45/47 w y n ik  
urzędowego obliczema. w ym iaru  stat
k u  je s t następująca: długość: 99,06 
m, na jw iększa szerokość: 14,63 m, 
głębokość: 7,77 m, na jw iększa d łu 
gość przedzia łu maszynowego: 16,75 
•m, pojemność b ru tto : 8795,6 m 3 czy
l i  3107,98 ton  re jestrow ych, po jem 
ność netto : 5217,7 m3 czy li 1843,71 
ton re jestrow ych. Statek zosta ł zbu
dowany w  roku 1928 przez firm ę: 
Craig, T ay lo r &  Co Ltd. w  Stockten 
on Tees. Dane te n ie  zosta ły udo- 
wodniłoine. Partem o jczystym  statku 
jest Gdynia. Statek b y ł ju ż  re jes tro 
w any przed w o jną  pod N r R M or. 
56 —■ z powodu zagnięeia re jes tru  
i przynależnych akt w  czasie działań 
w o jennych wpisano statek na nowo 
dnia 5 lipca 1948 r. R. M o r 75. W łaś
cicielem  statku je s t firm a: „Żegluga 
Polska" Spółka A k c y jn a  Gdynia, za
pisana w  re jestrze hand low ym  dział 
B Sądu Okręgowego w  G dyn i dnia 
28 lu tego 1946 r. pod nr. 106. P rzy
m usowym  zarządcą państy/owym  jest 
Tadeusz Teper w  Gdyni. W ysokość 
udzia łu we w łasności: 100%. W yso
kość udzia łu we własności ka p ita łu  
po lskiego: 100%. Statek nabyto na 
podstaw ie um owy kupna z 24 stycz
nia  1928 r. W szystkie w a run k i co do 
przynależności państwowej w łaśc i
ciela zosta ły wyDełniooe.

Sąd Grodzki w Gdyni.

O G Ł O S Z E N I E
W  tutejszym  rejestrze statków  

hand low ych m orskich wpisano dnia 
24 lipca 1948 r. pod nr. R M o r 80 
tankow iec m oto row y „RYSY" o m ię
dzynarodow ym  sygnale od różn ia ją 
cym SPAS. W edług św iadectwa po
m iarowego, w ystaw ionego dnia 21 
czerwca 1948 r. przez Gdański Urząd 
M orsk i w  Gdańsku —  nr. 126/48, w y 
n ik  urzędowego obliczem a w ym iaru  
s ta tku  jes t następujący: długość
58,80 m, na jw iększa szerokość 8,65 
m, głębokość 4.52 m, na jw iększa d łu 
gość przedzia łu  maszynowego 8,85 m, 
pojemność b ru tto  2148,3 m3 czy li 
759,12 ton re jestrow ych , pojemność 
netto 1066,3 m3 czy li 376,72 ton re je 
strowych. Statek został przebudowa
ny  przŻez Stocznię Gdyńską. Dane te 
nie zosta ły  udowodnione. Portem o j
czystym  sta tku  jes t Gdynia, Data za
re jestrow ania statku: dnia 24 lipca 
1948 r. R M or 80. W łaścic ie lem  stat
ku  jest Skarb Państwa Polskiego (M i
n isterstw o Żeglugi). U ży tkow n ik iem  
tankowca jes t przedsiębiorstwo że
glugowe: „G dyn ia—A m eryka  Lin ie
Żeglugowe" SA w  Gdyni. W ysokość 
udzia łu we w łasności 100%. W yso
kość udzia łu we w łasności kap ita łu  
poisfcieo 100%. T y tu ł nabycia: Na 
m ocy art. 2 ust. 1 li t .  c dekretu 
z dnia 8 m arca 1946 r. ,o m ajątkach 
opuszczonych i  poniem ieckich (Dz. U. 
R. P. N r 13, poz. 87). W szystkie 
w a run k i co do przynależności pań
stw ow ej w łaścic ie la  zosta ły w y p e ł
nione.

Sąd Grodzki w Gdyni.

O G Ł O S Z E N I E
W  tutejszym  rejestrze statków 

hand low ych m orskich wpisano dnia 
24 lipca  1948 r. pod n r R M or 81 
tankow iec m otorow y „T U R N IA " o 
m iędzynarodow ym  sygnale odróżnia
jącym  SPĄG. W ed ług  Świadectwa po
m iarowego,. wystaw ionego dnia 10 
września 1947 r. przez G łów ny Urząd 
M orsk i w  Gdańsku n r 88/47, w y n ik  
urzędowego ob liczenia w ym ia ru  stat
ku  jes t następuj r.cy: długość 56,03 
m, na jw iększa szerokość 9,14 m, g łę
bokość 3,60 m, na jw iększa długość 
przedzia łu maszynowego 10,75 m, po
jemność b ru tto  1885,2 m3 czy li 
666,14 ton re jestrow ych, pojemność 
ne tto  884,2 m3 czyli312, 45 ton re je 
strowych. Statek został zbudowany 
w ro ku  1944 w  Rochester N. Y. (U.S 
A.). Dane te nie zosta ły udow odnio
ne. Portem o jczystym  statku jest 
Gdynia. Data zare jestrow ania statku: 
dnia 24 lipca  1948 r. R M or 81. 
W łaścic ie lem  statku jes t: Skarb Pań
stwa Polskiego (M in is terstw o Żeglu
gi)). U ży tkow n ik iem  tankowca jest 
przedsiębiorstwo żeglugowe: „G dyn ia  
.— A m eryka  L in ie  Żeglugowe" S. A . w 
Gdyni. W ysokość udzia łu we w łas
ności: 100 proc. W ysokość udzia łu 
we w łasności kap ita łu  po lskiego: 100 
proc. T y tu ł nabycia, Tankow iec zo
stał zakupiony przez Polska M is ję  
M orską z dem obilu am erykańskie
go. W szystk ie  w a runk i co do przy
należności państwowej w łaścic ie la  
zosta ły w ypełn ione.

Sąd Grodzki w Gdyni.
W ydaw n ictw o  M orskiego In s ty tu tu  Wydawniczmego, S pó łdz ie ln ia  z odp. udz. w  Gdyni, ul. Ś w ięto jańska 126. 
Redakcja: Gdynia, u l. Ś w ię to jańska 99, te l. 49-42. — A dm in is trac ja : Gdynia, ul. Św ię to jańska 126, te l. 43-53.

P.K.O X I — . 111 — Red. nacz. M gr. K . Zagórny-Kretow icz..
D ruk. N>r 8 Spółdz. W yd .-O św ia tow e j .C zy te ln ik ”  Gdynia, M śc iw o ja  7 — 2000 egz. — Zam. 288. — W-13550.
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f i r m a

„ W Ę G O R Z

wł. M a r ia n  Mielcuszny

B I U R A :
Władysławowo -  Port, telefon Nr 1
Kołobrzeg, telefon 51
Gdynia — Port Rybacki, telefon 26-56

Oddziały'skupu ryb:

G d y n i a  -  P o r t  R y b a c k i  

K u ź n i c a ,  Jas t arn i a ,  K a r w i a

WĘDZARNIA 
RYB NA HELU

O d d z ia ł  d e ta lic z n e j s p rz e d a ż y  ry b  w  K a to w ic a c h , H a la  T a rg o w a  

P O L E C A :  h u rto w o  R Y B Y  M O R S K I E  w szystkich g a tu n k ó w  św ie że , so lon e i w ę d z o n e

po n a jn iżs zyc h  cen ach  d zien nych

Firma założona w 1929 roku, została odznaczona w roku 1934 Krzyżem Zasługi za eksport łososi do Szwecji, 
----------Danii> Szwajcarii, Holandii i Anglii. Wartość rocznego eksportu sięgała 250.000 zł przedwojennych ---------

W e w n g trz  k ra ju  firm a  d o s ta rc z a ła  i d o s ta rc z a  o b e c n ie  ry b y  m o rsk ie  d o  w szystk ich  m iast

w ię ks zych  o ś ro d k ó w  lud n ośc iow ych  H^EE^^=========^-======r==

llllllllllllIH IIIllllllllllllllllllllllllIlllllllllllllllllllllllllllllllllIlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllW

W A R S Z T A T Y  S A M O C H O 0 O W E

P I O T R  E E  L i  Z  J i h i .  W YK O N U JĄ  WSZELKIE PRACE WCHODZĄCE
.  ...................................... . mmiii iii mliii mu iinti iJiiiiiiiiiiTTTini W ZAKRES Ś L U S A RS TWA SAMOCHODOWEGO
G D Y N I A  U L .  S T .  B A T O R E G O  Ń r  3  2  -  T E L E F O N  N r  A  3 - 8  O



Biblioteka Gł.
WSE w  Sopocie ¿ V -/.7 C

Z W L A S N E <3 O I M P O R T U

OPONY SAMOCHODOWE j
luiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii 4  

—  "  ♦ 
WOSKI CARNUBA ♦

KOREK ALGERSKI !

♦
♦
♦
♦
♦
♦
k
♦
♦
♦
♦

PŁYTY KORKOWE IZOLACYJNE

O L E J E K  POMARAŃCZOWY

D O S T A R C Z Y  N A T Y C H M I A S T  
NA J K O R Z Y S T N I E J

III
• J U  N

♦
♦
♦
*

I  M L  i f i  Z je d n o c z e n ie  K u p c ó w
d la  H a n d lu  Z a g r a n ic z n e g o

Spółka z ogrcniczcnq odpowiedzialnością

G D Y N I A
ul. Św.-Jońska 23 — Tel. 40-25

♦
♦
♦
♦
♦
♦

♦
♦
♦
♦
*
♦*
♦
♦
♦
ł
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BAŁTYCKA SPÓŁKA 
DLA MIĘDZYNAROD. TRANSPORTU

»'.S a ió p e d «
S p ó łk a  z  o g r a n ic z o n ą  
o d  p o  w  ie d z ia ln o ś c ią

G D Y N I A
I ARMI I  W. P. 4i
Telefony, D yr. 30-73

Im port 44-44 
Export 44-45 
Tranzyt 42-07 

B i u r a  p o r t o w e :
G D Y N I A  -  P O R T  
u l ,  P o l s k a  N r  63 
te l 31-78 i 4-ł-(.)8

GDAŃSK PORT WIŚLANY 
Dom Gł. Urzędu Morskiego
tol. 42'»-18

A d r e s  t e l e g r a f i c z n y :
„ B  A  L  S  P  E D"

Przeładunki ,-pasowe i drobnicowe — 
clenie — ekspedycja — konwoje 

— u b e z p i e c z e n i a  — 
inkasa — magazynowanie towarów

ODDZIAŁY: Szczecin, Katowice, Gliwice, Zebrzydowice. FIRMY 
SIOSTRZANE: „Bolsped-Odra Sp. z o.o. Gliwice, ul. Aliantów 5. 
---------  REPREZENTACJE!: Polski Lloyd S. A.. Warszowo ■

CENTRALA RYBNA
ZARZĄD GŁÓW NY W WARSZAWIE 
ODDZIAŁ MORSKI W  GDYNI
Porł Rybacki, ul. Hryniewickiego 12
Centrala telefoniczna 46-11, 37-00, 35-94

=  Poleca po c en ach  k o n k u ren c y jn y ch  =

Ryby morskie i słodkowodne 
świeże, w ęd zo n e ,  solone, 
k o n s e r w y  r y b n e

H U R T - D  ETAL
E K S P O R T  -  I M P O R T

Własne przetwórnie 
= i m a g a z y n y  =

A g e n t u r y :

E lbląg, K o ło b rze g , D a rło w o , Łeb a, Słupsk. 

S klepy d e ta liczn e  :

w G d y n i, S o p o c ie , G dańsku , K o ło b rz e g u  
—  Elblggu, D a rło w ie , Ł eb ie  i Słupsku. =

ZJEDNOCZENI
MAKLERZY

UBEZPIECZEŃ
MORSKICH

Spółka z ogr. odp.

UNI TED I NSURA NCE  B R O K E R S  L IO .
G D Y N I A

u lic a  10 Lutego N r 18

Tel.: 17-17, 17-27, 22-17, 23-24

Gdańsk — W arszaw a — Katowice
Adr. Telegr. M U M I L


